Piat. Sercn. Jezusowego. 


Ea 909] 
jo {39 Kalendarzyk: tygodniowy: 

| a i Sob. Sw. Agrypiny P. 

jj Niedz. Sw. Jana Chrz. 


CENA PRENUMERATY: 4 Pon. Sw. Prospera B, 


| W ŁODZI: | keri Św. Jana M. 

| Rocznie rb. gk. — A FToda Sw. Władysława. 

I$ Pólrocznie „ 4 „ — 0 Czwart. Św. Leona Pap. 
(Kwartaln. „ 2, — E 


Miesięczn. „ — „a 67$ Wschód sł: godz. 3 m. 40. 
d- Zachód SŁ: godz. 8 m. 28, 
*| DŁ dnia godz. 16 m. 43. 


Redaąkcya 


, Rocznie b..10. kop. —: 

P ają kasę DR: w ŁODZI, 

Kwartalne „ 2 „ 505 ul. Przejszd AGE, 
8» — „ 85. 


38 telefonu 593. 


(ini niy, rza, ogni MAN ilustrowany. 


AC 


Piąiek, dnia 22 czerwca 1906 roku. 
Kantory: włosny w Warszawie, ul. Krucza Mo 23; w Pabianicach u p. Feodora Minkej 
ur Zgierzu; w aptece p. Patka. 


CENA OGŁOSZEŃ: „Nadńosłamwe* na 1-szej stronicy 60 Kop. za wiersz, Zwyczajne ogłoszenia za tekstom po 7 kop. za wiersz norparolowy lub jago miejsce. 
Małe ogłoszenia po 1*/, kop. od wyrazu (dla poszukujących pracy po 1 kop). Reklamy i Nekrologi po 16 kop. za wiersz potłtowy. 
Za dołączenie prospektów 36 rb. ARTYKUŁY bez oznaczenia honoraryum Bedakcya uważa za bezpłatne; rękopisów drobuych mie zwraca. 


Resiauracya 


W. ŚWIDWIŃSKIEGO 


Księży Młyn, Przędzalniana X 64. 
W sołtotę a 
tez, Koncert w ogrodzie, 5 
Restauracya otwarta do 1-ej w nocy. = 
/Sała i ogród na wszelkie zabawy oddaje się $ 
bezplatnie. 749r 


ie bezplatne. 


jście bezpłatne. 


Mowa ks, Gralewskiego, 


wygłoszona . w'Dumie państwowej d. 18.czetrwca r. b. 
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„ jakie projekty reform szkolnych, może na- 
wet bardzo Y postępowych, posiada w tece mini- 
steryum oświaty, tego tymczasem nie wiemy, ale 
sądzę, że członkowie tej Dumy są głęboko prze- 
konani o smutnym stanie sprawy szkolnej w ca- 
łem państwie. 

panowie, pragnę zwrócić waszą uwagę 
tylko na jedną dziedzinę sprawy szkolnej, tylko 
w jednej części państwa, a mianowicie dziedzinę 
szkoły ludowej w Królestwie Polskiem i nawet 
nie w sensie ganienia praw istniejących, o czem 
będę miał sposobność w swoim czasie pomówić, 
lecz tylko z zamiarem pokazania wam, jak sbo- 
sowane jest prawo przez administracyę szkolną i 
na jej rozporządzenia nieprawne. 

Stosownie do Ukazu Najwyższego z 1864 r. 
w szkołach początkowych językiem wykładowym 
był język polski, a jednakże, niestety, w ósmym 
dziesiątki w. zeszł. administracya szkolna wpro- 
wadziła samowolnie wykład w języku rosyjskim. 
W tym eelu w seminaryach nauczycielskich wszyst- 
kie przedmioty, bez wyjątku nawet dła religii, 
poczęto nieprawnie wykładać w języku rosyjskim; 
język polski był często wykladany przez nau- 
czycieli rosyan, przyczem ilość godzin tego przed- 
miotu ograniczono nieprawnie do godziny tygo- 
dniowo. W r. 1884 nieprawnie polecono nauczy- 
ciełom ludowym rozpoczynać naukę polskich wiej- 
skich chłopców i dziewczynek od czytania i pi- 
sania po rosyjsku, a dopiero po wykazaniu po- 
siępów w tym kierunku rozpoczynać naukę języ- 
ka ojczystego. 

Skutkiem usilnych starań kuratora warszaw- 
skiego okręgu naukowego Apuchiina, Najwyżej 
zatwierdzona dnia 5 marca 1885 r. opinia rady 
państwa zniosła moc obowiązującą prawa z roku 
1864. Postanowiono, aby wykład wszystkich przed- 
miotów w szkole ludowej w Krółestwie Polskiem 
odbywał się w języku rosyjskim, z wyjątkiem re- 
ligii i języka ojczystego. Tym sposobem niepraw- 
ne rozporządzenia warszawskiego okręgu nauko- 
wego w nieprawnych ich przepisach otrzymały 
moc prawa, 

Praspisy 1885 r. zadały cios osiateczny 8Zko- 
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Redaktor lub jego zastępca przyjmują interesantów codziennie, z wyjątkiem dni świątecznych, od godziny 4 — 5-ej po południu. - 


le ludowej w Królestwie Połskiem, przestala ona być | 
rozsadnikićm wiedzy, aby siać się w rękach wła- 
dzy miejscowej bronią do osiągnięcia cełów po- 
litycznych. Ale to nie wystarczało jeszcze. Okręg 
naukowy uznał za możłiwe wprowadzać dalsze 
ograniczenia. 

Tak więc nieprawnie wprowadzono ponad 
program historyę i geografię Rosyi; nieprawnie 
polecono nauczycielom, aby z uczniami nie ośmie- 
ali się rozmawiać inaczej, niż po rosyjsku; nie- 
prawnie zalęcano prowadzić roboty piśmienne 
wyłącznie po rosyjska, nie pozwalając na podo- 
bue roboty w języku polskim; nieprawnie przez 
lat kilka uczono języka polskiego i religii Z 080- 
bnych: książek, drukowanych literami rosyjskiemi 
zamiast polskich; nieprawnie ograniczano ćwicze- 
nią w czytaniu polskiem do jednego razu tygo- 
dniowo przez 15—20 minut; nieprawnie polecono, 
aby przy nauce języka polskiego zajmować, się 
wyłącznie tłomaczeniami z polskiego na rosyjski, 
co w istocie sprowadzało się do nauki języka ro- 
syjskiego; nieprawnie nie dopuszezano książek 
polskich do bibliotek szkolnych; nieprawnie w nie- 
których szkołach religia katolicka wykładana 
była dzieciom przez nauczycieli prawosławnych, 
według podręcznika Budakowa i imnych prawo- 
slawnych autorów kościelnych; nieprawnie nie 
dopuszczano do szkół ludowych nauczycieli reli- 
gii księży (według statystyki 1891 r. na 2863 
szkoły tylko w 154 byli nauczycielami religii 
księża, co trwa i dotychczas). 

Na wszystko to, co powiedzialem, mam dó- 
wody w postaci cyrkularzy i kopii rozporządzeń. 
"Wszystko to- dotyczy tylko zewnętrznej strony ży- 
cia szkołnego, Którego strona wewnętrzna jest 
prawdziwą, bezlitośną wiwisskcyą. 

Oto smntny dla narodu, haniebny dla biuro- 
kracyi,. obraz bezprawnych jej czynów. 

Skargi ludności, skierowane do ministeryum 
oświaty, pozostawały bez skutku. Ministerynm 
znało tylko geograficzne pojęcie kresów; po- 
trzeby narodu polskiego pozostawały niezaspo- 
kojone. 

Nieprzyjazny stosunek narodu do takiej szko- 
ły wzrastał i najbardziej jaskrawo zaznaczył się 
tam, gdzie władze szkolne, po ostatecznem Zrusz- 
czeniu szkoły początkowej i po faktycznem wyłą- 
czeniu jej z pod kontroli władzy gminnej i społe- 
czeństwa, zapragnęły powiększyć liczbę takich 


9 m c a w w r w 


Szkoła w Królestwie Polskiem we wszystkich 
swych rodzajach jest instytucyą wyłącznie polity- 
czną, która dąży do zjednoczenia. (objedinienia), 
ale jak okropne były te objęcia, które mialy zje- 
dnoczyć nas, oczywiście nie z narodem rosyjskim, 
ale z jakąś abstrakcyjną ideą, wcieloną w tej wla- 
śnie wstrętnej narodowi rosyjskiemu biurokracji, 
którą kultywowano w Polsce, a ziąd rozsze- 
rzała ona po eałem pańtwie swoje rozkładające 
wpływy. 

Uściski szkołnego biurokratycznego węża nie 
szezędziły ani dziecięcych mózgów, ani serc mIo- 
dzieży, ani lez maiczynych, którym towarzyszyła 


Z E o a e e a Z Z A R a 


rozpacz ojców i przygnębienie całego społeczeń -| 
stwa. Jak kaci starożytnego Heroda w poszu- 
kiwaniach Dzieciątka Jezus mordowali tysiące, 
niewinnych dziatek, tak agenci warszawskiego" 
okręgu naukowego, pragnąc zabić duszę narodu: 
polskiego, skazywali na śmierć moralną miliony 
młodych istot. Ale występny zamach nie udał 
Się: dusza narodu uszła Smierci, bo była i jest. 
nieśmiertelną. i 

I obecnie my jnź nie sami brenimy się od za- 
glady, pozyskaliśmy potężnego sprzymierzeńca 
w osobie narodu rosyjskiego. Pierwszym kro- 
kiem w walce naszej było: stanowcza odmowa! 
wszystkich: warstw społeczeństwa korzystania z ru-' 
syfikacyjnej szkoły. Pod naciskiem zgodnej opi- 
nii publicznej, która potępiła dotychezasową szko- 
lę, rząd zaledwie w roku 1905 doszedł do prze- 
konania, że dążenie do zruszczenia polaków i do' 
pozbawienia ich narodowego poczucia nie da się, 
osiągnąć i rząd, według słów dziennika komitetmi 
ministrów, zauważył, że wśród narodu polskiego: 
„dojrzala” potrzeba nanezania dzieci w języku 
rodzinnym. 

(Nawiasem mówiąc, potrzeba ta nie dojrzala, 
dopiero w r. z. wśród naszego narodu; dojrza-: 
ła jeszcze wówczas, kiedy pod wpływem huma- 
nistów naszych porzuciliśmy naukę w języku ła- 
cińskim). 

Jakie wnioski wyprowadził rząd zZ tego prze« 
konania, w postaci nowych. praw, w istocie nje- 
dostatecznie zabezpieczającyeh bieg spraw szkol-- 
nych, o tem dziś mówić nie będę. Jakich od- 
stępstw od woli prawodawcy dopuszczali się urzę- 
dnicy ministeryum oświaty, to widzicie panowie. 
z treści interpelacyi i ze słów szanownego mego 
poprzednika. 

Takiem nieprawnem postępowaniem biuro: 
kracya wyprowadziła z cierpliwości społeczeństwo 


polskie, które zdecydowało się samo wprowadzić! 


(w życie reformę zgodnie z duchem ostatnich. 


praw i z potrzebami ludu. Ofiarami opartych na 
prawie działań okazali się między innymi wy- 
mienieni w interpelacyi nauczyciele, pozbawieni 
kawałka chleba. Niektórzy z nich siedzą w wię- 
zieniu, a urzędnicy okręgu naukowego, nie spel- 
niający przepisów prawa, są wolni i zajmują 
swoje stanowiska. (Oklaski na wszystkich la- 
wach). 


„Riecz sądzi, ża obecnie sami ministrowie pojmują, 
że rozpuszezenig Dumy państwowej jest postawieniem 
wszystkiego na kartę I mogłoby wywołać najpotężniejszy 
krach historyczny. Pismo jednocześnie wyraża zdziwie- 
nie, dlaczego ministrowie dotychczas trzymają się swo- 
ich tek, bo gdy Dumy niepodobna rozpuścić, ministeryum 


( powinno ustąpić. 'Tercium non datur. Położenie jest 


naprężone dó ostateczności. Lada chwila grozi wybuch. 
Bije ostatnia godzina. 
ten 


Nowgorodcew w artykule „Sprawiedliwe żądania na” 
rodowe“ stara się dowieść, że kadeel nie zapomnieli 
swoich obietnic co do udzielenia Polsce autonomij, a je- 
żeli to nie zawsze się stwierdza, to dlatego, że syiuacym 


yprowokacyjnych przez znanego w mieście komisarza— 


4 


fłegostoku. 
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uporczywe :pogłoski- o zamierzonej zmianie gabinetu. Ja- 
ko 


$ 


(również wielo ojjakimó zatargu włonie stronnictwa- 
Sządowego*w Petersburgu. 


1 


. Tolagr ly: 
'borach. do pay 


tomia, na: Górnym Szląsku: został Ad. Napieralski, 
wybrany olbrzymią liczbą 28,264 głosów. Donio- 


„Dzwon Połski* ocenia temi 'słowy: 


ROZWOJ. — Piątek, dnia 22 czerwca 1906sr. 
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znajduja się-wsstadgum wyjaśnieńła ogólnych zasad 1 .że 
sprawa autonomiczna nie ulega kwestyi. 
ZA 
Hr. Witte ma powrócić w dain 28 czerwćd. Mówią, 
że on jeszeze powróci do władzy. 
SŁ 
W Mitawie eresztowano.prawie cały komitet rewo- 
lucyjny goldingeński, który kierował powstaniem w 2-ch 
powiatach. 
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DZA 
W Kazaniu z leczniey dla obłąkanych zbiegli więź- 
niewie polityczni: Kuban, Palejew i Wasiljew. 
a 
W.Jarańsku uwolniono wszystkich więźniów połi- 
tycznych*z wyjątkiem nauczycielki- Sachinówny. 
w 
ZwBerlina donoszą do „Rusk. Słowa”, że policmaj- 
ster białostocki, Derkaczew, został zabity w celach 


antysemitę. W”Berlmie wiadomości te otrzymano z Bia. 


«7 
Sirejk- na koloi syzruńsko-wiazemskiej wywołał 
wrzenie śród pracowników petersburskiego węzła kolo- 
jowego. Usposobiemie jest bardzo pedaiecone. Pogłoski: 
a:zamierzonym ogółnym=strejku kolejowym znajdują—jak' 
donosi - Slowo” =petersburskie — potwierdzenie. 
UR 


Na.glełdzie moskiewskiej krążyły w dniu 18 b. m. 


nowego prezesa ministtów, jedne dżienniki wymie- 
niają Miuzomcawa, inne żaś.Szczegłowitowa. Mówiono 


Dz 
 ZyTułysdonoszązdo „Sówremiennika*, że w wojskach 
daje-się zauważyć wrzenie, wciąż wzrastające. Żoł- 
nierze przedstawiają warunki ekonomiczne i polityczne. . 
Stwierdzono kradzież: karabinów, dokonano rewizył. 


Wałne zwycięstwo. 


doniosły, że w tych. dniach na wy- 
niemieckiego posłem z By- 


> 


polaków nad niemczyzną 


| 
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lka“, w' okręgu. tarnogórsko-by im jest wal- 
nem zwycięstwem ruchu narodowego na Górnym 
Szłęsku. 

Ruch narodowy polski odniósł zaiste podwój- 
ne zwycięstwo, pokonał bowiem nietylko stronni- 
ctwa niemieckie, ale i samego p. Napieralskiego, 
który do niedawna ze względu oportuniamu, był 
zawziętym jego przeciwnikiem. 

Trzy lata temu, w roku 1903 w tym samym 
okręgu zwyciężył, popierany przez p. Napieral- 
skiego, polak-eentrowiec, p. Królik, który w pier- 
wszem głosowaniu otrzymał 20,145 głosów, nie- 
tylko połskich, ale i niemieckich. Kandydat de- 
mokratyczno-narodowy, dr. Stęślicki miał wówczas 
ea tu dążeń hakatyat h wska 

>WzroS eń goznych wka- 
tolickim obozie niemieckim, polityka ugodowa p. 
Napieralskiego zbankrutowało. 
trum stało stę konieczne i p. Królik, wybrany na 
podstawie porozumienia umiarkowanych żywiołów 


| polskich.z katolickimi niemcami uznał sam, że po- 


winien. złożyć „mandat. 

Wtedy wysunięto kandydaturę p. Napieral- 
skiego, jako widamy zńak, że w obozie połskim 
niema już rozdwojenia, że wszyscy polacy na Szlą- 
ska idą pod sztandarem narodowym. P. Napieral- 
ski oświadczył zarazem, że wstąpi do Koła pol- 
skiego. 

Rezultat glosowania jest wiełce znamienny. 
Według RL danych kandydat narodowy 
połski, p. Napieralski otrzymał 28,264 głosy, a 
więc o 1,200 z górą więcej, niż w r. 1908 otrzy- 
mali razem dr. Stęślieki (6,854) tp. Królik-.(20,145), 


chociaż do tego ostatniego głosowała wówczas-ł 


część niemców. 

Dwaj kandydaci narodowi sory Muszali 
(Musialek) i Remy otrzymali razem 416;669 glo- 
sów, podczas gdy w roku 1903 było głosów na- 
rodowo-niemieckich 9,240. Przyrost głosów nie- 
mieckich w znacznej części stąd pochodzi, że ci 
katolicy, którzy w roku 1903 głosowali na Kró- 
lika, teraz oddałi głosy swoim kandydatom naro- 
dowym. 

Kandydat .socyalistów Szołtyszek dostal obec- 
nie 6,259 głosów, czyli o 4 tysiące mniej, niż 
w r. 1908 znany socyałista-hakatysta Winter. 

Wybory w okręgu tarnogórsko-bytomskim są 
więc nietyłko zwycięstwem ruchu narodowego pol- 
skiego i porażką cenżrowców, aló i zarazem dot- 
kliwa klęską sosyalistów, 


Zerwanie z cen- 


Nie ulega wątpliwości, ża najbliższe wybory , 


(za dwa lata)" na Górnym Śzląsku dadzą zwycięs- 


mekratom-narodowcom. Te okręgi dotychczas ro- 
prezentowali niemcey—centrowcy. Stracili oni jaź 
dwa okręgi, stracić muszą i pozostałe. 

Zarazem zmniejszy sią prawdopodobnie i licz- 
ba głosów socyalistiycznych, robotnicy połsey bo- 
wiem nabierają przekonania, że posłowie natodo- 
wi bronią energicznie i szezerze ich imteresów. 
Socyaliści polscy, którzy przenieśli główną swoją 
kwaterę na Górny Szląsk, będą musieli zapewne 
przenieść się gdzieiadziej lub wrócić do Berlina 
wobec fakiu, że pod sztandarem m obowi 
skupili się już dziś przeważnie tyłko mey 
niemcy, lub zniemezeni sziązacy. 


Z KRÓLESTWA. 


Pochód wyruszył z klasztoru, © godz. 41-ejş 
w zakrytej karecie jechał Arcybiskup z geñera- 
lem Paulinów, O. Rejmanem. Przed karetą je-. 
chało 40 krakusów w kierezyach, w pasach ko= 
wanych i w czerwonych rogatywkach z pawiemi 
piórami, na pięknych gniadych koniach; za ka- 
retą szła orkiestra, przygrywając pieśń «Boże 
coś Polskę», którą zebrany lud śpiewał; pochód 
zamykała 26-iu starszych włościan w białych 
sukmanach i kapełuszach. Gdy kareta z J. E. 
Arcybiskupem zajechała przed dworzee, banderya 
ustawiła się w sprawym szyku i pożegnała Arcy- 
pasterza, Bo odjeździe J. E. kareta z probo- 


"szęzem odprowadzona była na Jasną Górę wtym- 


„Wybórt*p. Napieralskiego, redaktora „Kato- | two w 6 —7 okręgach kandydatom polskim de- że samym porządku, lecz w pelnym klusie. 
35) | — Czy Marah jeszóże teraz żyje, nie wiem. — Honore nie żyje już od lat szesnastu. Ko- 
Aireon. /W każdym razie wówczas, w rzece, nie utonęla. | bieta, z którą Urquhart odpłynąj, fałszywie na“ 
JAN Wszelako byloby to stokrvó lepiej, gdyápozosta- | zwała się Honorą. Prawowita, właścicielka tego 
; g | ła przy życiu po to tylko, aby siać nieszczęście. imienia umarla, zwłoki jej zostały ukryte. Tataj 
PA. NICZA OBERZ À Zmarnowaleś pan najlepsze lata życła w żałobie | chodzi o zbrodnię. Edwin Urquhart jest morder- 

© a po tej kobieciel cą, a ofiarą jego byla... c 
POWIEŚC. Głuchy jęk rozległ się po jaskini; bałem się, Nie mialem potrzeby mówić dalej, Wyciągnął 
że mnie sily opuszczą i pośpieszyłem ze swojem | rękę ku mnie i padł, złamany, obok mnie. Twarz 
MERELE wyjawieniem, jego była w tej chwili nie do poznania znienio- 
ę — Mówiłeś pan o liście od pani Urquhart, | na. j mu się teraz wszystko, a jedynem 
(Dalszy ciąg — patrz. 3-138). pisanym, zanim odpłyngła do gaa był w | dobrodziejstwem, jakie mu wyświadczyć mogłem, 
— Diaczego pan na-mnie patrzy takim.azcze- jedyny, jaki pan od niej otrzymał? Czy prze- | byłe zachować milczenie. j f 

gółmym wzrokiem? — zawołał. — w nim | Sala panu już nigdy więcej żadnej wiadomości? | Czekałem tedy śród grobowej ciszy, jak ozło- 
spółczneie dla przeszłości także 0- — Nigdyl—spojrzał na mnie że zlością nie- | wiek, który sprawuje straż przy łożu śmierci i 


nieważ Marah umarła... 
— Zaczekaj pan! — zawółałem. — Przede- 
wszystkiem. pozwól mi pan zapytać, czy Marah 


Twarz jego pobiadła Śmiertelnie. 
— Ory Marah.. amaria? — powtórzył ochry- 


mal—Niəe chciałem nie slyszeć. Rozkazałem poczt- 
mistrzowi, aby zniszczył wszystkie listy, jakie ma- 
dojdą. dla mnie. Zerwałem % talym światem. 

— Masz pan jeszcze ten list? QCzyś go: pan 
schował? 

— Nie. Pocóż go miałem chować? 

— Czyj pan znałeś pismo Honory Dudłeigh? 

— Naturalnie... Dlaczego pan pyta? 

— €zy ona ten list napisała sama, własną 


czeka na ostatnie tchnienie konającęgo. Ale w du- 
szy mężczyzny, który teraz już wiedział rzecz 
straszną, zapanowalo życie, nie śmierć. 

— Morderstwo! — wybiegło nareszcie na je- 
go usta. Zdawało się, że cała zmartwiała energia 
zbudziła się nanowo. — ważą 0 potong 
ze zgrozą, podnosząc glowę. Się, TZIŁC 
straszna słowo po raz trzeci ku niebu: — Mor- 
derstwo! 


koziego a SEE stwiącbokddeńć Wa yta 4 saa DANA sj 
||| — Tak — ciągnąłem śpiesznie dalej, unika- — Ma się rozumieć... Wszak było na nim jej mnie i ję éno. 
jao jego spojrzenia. —4wąok jej nie kef ni- | nazwisko. — Nikczemna, przeklęta istota! A ja ją ubó- 


i 
l 


Nie masz pan w rękach żadnego dowodu 
jej śmierci. Ów list pożegnalny mógł być tylko 
podstępem dla oszukania pana. To nie jest nie- 
możliwe, Í 

Nis słuchał prawie słów moich; patrzył na | 
mnie, jak zbłąkane dziecko, szeroko otwartemi, 
pjtejącemi. oczyma. 

— Nie rozumiem pana — szepnął. — Marah, 


— Ale charakter pisma... czy nie mógł być 
sfałszowany? Czy nie napisala go Marah, zamiast 
Honory? Byla dość mądra, żeby... 

— Marah miałaby napisać ów list... Marah.,. 
Wielki Boże, czyżby Ona wtedy z nimi pojechała? 
Czyżby moje skryte przeczucia byly sluszne? Czyż 
ona dia mnie stracona na wieki? Czy żyje jesz- 


'cze z nim? 


| szy spostrzegłem na jego twarzy wyraz 


stwiałem, przebaczyłem jej, przez piętnaście 
śniłem o niej w tej Świętej samotności! O, jak= 
żem ja tę samotność zbezcześcił! W jaki sposób 
odpokuteję za to bezowocnie zmarnowane życie? 

Poczem zwrócił się do mnie i po raz pierw- 
lądzkiego 
spółczusia. 

~~ Niech mi gan teraz powie wszystko; Opo- 


i; wiedz mi pan tagże swoją historyę — prosił. 


— Żyła z nim i wedlug wszelkiego prawdo- 
y > Era — | owszem, ale to, ce pan usłyszy, powię- 


„jeszcze żyje?., Pan wie o tera? I przyszedł pan j 
podobieństwa są jeszcze razem. W Paryżu miesz- 
| 


|bużaj, żeby mi to oznajmić? Mów pan, mów pręd- 
iko, Ja to zniosę, nie utraciłem jeszcze całej ener- 
Igli, ja... ją... 

Urwał i spojrzał na mnie błagalnie. Zebrałem 
| csla odwagę i odpowiedziałem: | 


kają jacyś państwo Urquhart. Żoną musi być Ma- | kszy jeszcze paiską zgrozę — odpowiedni. 
| rabh, bo przecież on ją tylko kochał. | — To już niemożliwe — szepnął — a jedn 
— Dlaczego „musi być*? Nie rozumiem. Ozy , dziękuję panu za ostrzeżenie. 
Honora nie żyje? Czy.., i (6-0 1.) 
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Niezwykły ten pochód i niebywały w Czę- 
stochowie, wprowadził w zachwyt częstochowian,. 
"to taż z balkonów i okien wykrzykiwano: „Niech 
żyją krakusy!* 

Potworna zbrodnia. O strasznej zbrodni do- 
„noszą z Janowa. W zeszlym tygodniu wymozdo- 
wano tu calą rodzinę Belcingerów i zabrano 20 
: tysięcy rubli, które B. przywiózł z Kijowa. Syna 
Beleingerów 13-leiniego chłopca, ucznia gimna- 
zyum, zmuszono do trzymania świecy podczas 
mordowania ojea, matki, braci i sióstr. Chłopca 
pozostawił przy życiu jeden z morderców, któ- 
Temu młody Bełcinger dzień przedtem oddal przy- 
sługę. Chłopiec zwaryował. 

Morderców (dwóch wyrostków, dwóch wło- 
ścian miejscowych i kobietę, przybyłych z Kijo- 
wa) strażnicy przyłapali w Kałinówee. Podczas 
aresztowania bronili się zawzięcie. Jeden z nich 
został zabity przez strażnika, a drugi śmiertelnie 
pokaleczony przez mieszkańców  miejseowych. 
Pieniądze znaleziono we włosach kobiety. 

Mieszkańcy miasteczka są ogromnie wzbu- 
rzeni, żądają wydania więźniów, w colu rozpra- 
wienia się z nimi. 


—— e me 


STAN WOJENNY 


w gub. piotrkowskiej. 


=== 


XIII. 
(Dalszy ciąg—patrz M 138). 


Dawid Lasocki z Przędborza—1 mies. więz., 
za broszurę. Szmul Pfeifer z Kiele, Samuel Szwarc 
ze Zgierza—po 1 mies. więz., za sprzedaż gazet. 
Dawid. Cukerman z Łukowa, gub. sisdlecka—2 ty- 
godnie, za laskę. Dawid Lejb Morgensztern z gm. 
Grabów, pow. łęczycki—1 mies. więz., za broszu- 
rę. Lejbuś Landau i Jutik Machabański z Bei- 
chatowa — po 2 mies. więz., za udział w mani- 
testacyi. Jankiel Goldman z Brzezin —2 mies. więz., 
za nieleg. wyd. Izrael Ostrowski z Pajęczna — 
10 rubli, za sprzedaż kalendarzy z białym oriem. 
Josek Kaczmarski, pow. kielecki—3 tyg., za re- 
wolwer. Dawid Jakubowicz z Łodzi, Chuma Pakaul 
z Tomaszowa, lcek Fuss z Radogoszcza, Josek 
Aronowicz z. gm. Łękowa, Moszek Lichman z Lu- 
tomierska—po 2 tyg., za nieleg. zebranie. Jakób 
Kaliński z Radogoszcza—2 tyg. za sprzedaż ga- 
zet. Dawid Szwarc ze Zgierza—3 mies, więz., za 
ganienie wojsk. Genoch Bolbirski z Łodzi—1 tydz., 
za pikę. Lewek Kuszyński z Łodzi — 3 tyg., ża 
rewolwer. Szaja.Dynierer, Ludwik Glajtman, Szmul 
Weinberg z Łodzi—po 3 mies. więz., za prokla- 
macye. Szymon Landsberg z Wariy—l mies. więz., 
za proklamacye. Icek Wilner z Łodzi — 2 mies. 
więz., za ubliżenie żołnierzowi. Mendel Szapir 
z Sosnowca—25 rubli, za niemeldowanie. Moszek 
Górski z gm. Chmielnik, Berek. Prussak z gm. 
Raciąż, Wołf Lewkowicz z Łowicza, Abram Szpi- 
chłer z gm. Grodzisk, Genoch Medselgurski z Ra- 
domia, Majer Kaliński, Birnem Gołdberg z Łodzi 
—po l mies. więz., za agit. i teror. Szysia Mil- 
sztein z gm. Białaczew, gub. radomska, Szulim 
Fiszer z Przedborza, Genoch Lipszyc z Łodzi—po 
l mies. więz., za pro: e. Gdala Amstibow- 
Bki z Łodzi, Josek Lejbman z gm. Chleboczyn, p. 
konstantynowski—po 1 mies. więz., za proklama- 
òye. Szmuł Boruch z Łodzi — 1 mies. więz., za 
proklamacye. Genoch Birenoweig ż Sulejowa — 2 
mies. więz., z% Tang nożem. Noch Oberman z Czę- 
stochowy — 3 mies. więz., za nieleg. wyd. Lejb 
Nejman, Chaim Nejman, Aron Kuszyński z Łodzi 
—po 3 mies. więz., za proklamacye. Izrael Mor- 
genstern, pow. zlożeeki—1 mies. więz., za prokla- 
macwe. Mowsza Sudlin, pow. dźwiński — 3 mies. 
więz., za prokłamacye, Symch Kitajnik z Berdy- 
czewa—3 mies. więzienia. Szmul Weinsziejn z Za- 
wiercia—1 mies, więz., za rewolwer. Abram Krauze 
z gm. Kamyk, Jankiel Ruk z gm. Koniecpoł—po 
3 mies. więz., za zamku, sklepów. Abram Gorzor- 
ter z Nowo-Radomska — 2 tyg., za nieleg. wyd. 
Berek ; a Działoszynia—3 mies., za agit. 
do bezrobocia, Moszek Weinberg z Nowego Mia- 
sta—3 mies. więz, Gecel Eizner z Łodzi, Bora Ei- 
gensmit z Łodzi — po 1 mies, więz., za nachalne 
zbieranie pieniędzy. 

(d. ©. n.). 


ZE SZKÓŁ. 


Ba pensyi 6-kilas. żeńskiej Julii Jezier= 


odbył się akt uroczysty zakonczenia roku szkołnego, 

' Następujące uczenice oirzymały nagrody: W klasie 
przygotowawczej A: Teontyna Książkówna, Ewa Reit- 
bergerówna, Emilia Singerówna, Bluma Ginsbsrżanka, 
Helena Hitilerówna, Zofia Ostrowska, Holena Żakiewi- 
czówna, Adela Zakiewiezówna, Olga Presmanówna, Bro» 
nisława Knapfiówna, Irena Nowakowska. W klasie przy- 
gotowawczej B: Marya Abramsohnówna, Łucya Bester- 
manówna, tielena Nasielska, Gustawa Lantówna, Zofia 
Dzieniakowska, Jadwiga Zakrzewska, Janina Rymkow- 
ska, Regina Habergritzówna, Adela Sigerówne. Wikia- 
ste Bawcie) C:-Salomea ja ay irg Irena Gło- 
winkowska, Helena. Libraehówna. 

j W Elasie I: Flza Seilerówna, Helena 
NÓWNA, Anna Tyberówna, Marya Kraśniańske. W H kla- 
sie: Alicya Wysznacka, Stefania Pieprzówna, Wanda 
Pruszyńska. W IM klasie: Halina Hofimanówna, Salo- 
mea Sliberszatzówne. W IV klusie: Jadwiga Prnszyń- 


arte- 


derszalówna, Eugenia Szafirówna, Mins Kottówna, Kry- 


Habergritzówna, W klasie VI: Janina Wróblewska, Mat- 
gorzata Szmitówną, 

Otrzymały pochwały następujące uczenice: W kla- 
sie przygotowawczej C: Laura Kokowska, Eugenia Ja- 
kóbowiczówna, Gustawa Kottówna. W klasie I: Dorota 
Herbstmanówna, Esters Nasiełska, Teofiła Nsihausów- 
na, Róża Rumkowska. W klasie M: 
Regina Reiemanówna, 
berszatzówna, Leokadya Watnicka, 
Jadwiga Kiełkiewiczówna, W clasle II: Janina Hancz- 
kówna, Zofia Trejówna, Marya Gólańska, Anua Rybicka 
pysk Wasilewska, Adela FHabergritzówua, Helena Choj- 

a. 
błańska, Lucyna Knapska, Balbina Nasielska. W klasie 
V: Stefania Gutentaźenka, Rozalia Stantówna, Salomea 
Perlówna. W klasie VI: Marya Królikowska, Zofia Ro- 
bakowska, Jadwiga Newa, Biefania Erbrychó wna. 


kursa nauk: Stefania Erbrychówna, Marya Królikowska, 
Jadwiga Nawa, Wanda Naruszkiewiczówna, Zofia Roba- 
kowska, Małgorzata Szmittówna, Janina Wróblewska i 
Walentyna Wardęcka. 


W 3-klasowej szkole handicuzej żeńskiej 

C. Waszczyńskiej, dnia 16 czarwca r. b. odbyło sią 

zakonczenie roku szkolnego. Z ogólnej liczby 128 ucze- 
nie promowano do-klas wyższych 140 uczenie. 

wiadectwa z ukonczenia szkoły otrzymsły: Kuge- 

nia Wodynska, Zofia Gutkowska, Franciszka. Gxłnber- 

żanka, Cgslina Konarska, Zofia Kurnatowska, Matylda 


na,. Franciszka Rozendlumówza, Mira Turnerówna. 
Nagrody otrzymały: z kissy II specyałnej: 
Ablówna, Holena Hytłówna, Etta Feliksówne, Lidya 
Majerówna. Z klesy I spocysinej: Teodora Łaska. Z kls- 
iwa przygotowawczej: Barbara Hirszonówna i 
lommea urczewska. Z klasy młodszej przygotowaw= 


Zeydlówna, Marya: Mośkowiezówna. 

Pochwały otrzymały: z Il klasę spetyslnej—Janina 
Ksczorowska: z I kłasy specyninej: Melania Beckówna, 
Wati Kwosdorfówna, Gustawa Dawidowiczówna. Z kla= 
sy starszej przygotowawczej: Marya Torensówna. Z kla- 
sy młodszej przygotowawczej: Jadwiga Bocheńska, Eu- 
genia Holenderska, Anna Kreszówna, Kazimiera Frze- 
dzinska, Róża Frenkenberżanka, Regina Szapirówna, Gu- 
stawa Senderówna i Marya PisńKOWSEA. 


W Z-<kiasowcej ponsyi ©. Waszczyńskiejy 
dnia 16 czerwca r. b. oabyło się zakończenie roku szkol- 
nego. Z ogólnej liczby 133 uczenie promowano do wyż- 
szych klas 115 uczenie. : 

Otrzymały nagrodę: Zofia Łozińska,, Marya Czamań- 
ska, Irena Planerówna, Felicya BRozenówna, Lisokadya 
Podczaska, Janina Wiśniewska, a Mazerówna, Józe- 
fa Żółtowske, Józefa Kunertówna, Zofia 
Regina Ziółtkowska, Marya Majorowiczówna, Jadwiga 
Zarzecka, Anna Kliczówna, Janina Przybyłowska. 

Pochwałę otrzymały: Janina Kączzowska, Anna Gon- 
tarska, Mina Lewkowiczówna, Stefania Łozińska, Zofia 
Zeydlówna, Helene Polkowska, Helena Sawicka, Roma- 
na Czamańska, Irena Zajizówna, Romana Karo, 


na, Róża: Honigstock, Janina Knarśnieka, 


W G-kias. zakładzie naukowym Teofiti 

l Sohmidt. Swiadectyń z ukończenia 4 klas sReTaniy 
I nastąpujące uczenice: Aniołowiczówna, Helona 
] Feliksówna, Łucya Gitterówna, Anna Landsbergerówna, 
“Laois Lipska, Smieianska, Marya Szołowska, 
Elfcyda Thielówna, . 

j Nagrody otrzymały: w I oddziale kłasy wstępnej: 
! Helena Maukszówna, Eugenia Braunówyna, Henryka Go- 
f lańska i Eugenia 'Poelxówna. W II oddziale klasy wstę- 
| pnej: Stefania Feliksówna, Liza Berdyczowska, Leontyna 
| kdorfówna. W IE oddziale klasy esi Jadwiga 
Ì 
ł 
$ 
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Kopczyńska 1 Hanka Bornstóinówna, klaste: Zofia 
Maksówna, Klfryda Matzówna i Józofa Barska. W H 
klasie: Janina Goszczyńsks, Adela Rozenblatówna i Eu- 
gonia Szampichówna. W HE klasie: Maryla Maliniaków- 
na, Wanda Wiełiczkówna, Etta Feliksówna i Anna Le- 
winówna. 
Pochwaly otrzymały: W I oddziele: Elza Bauerów- 
; na, Elfryda Reiterówna I Balbina Smietańnska. W II od- 
dziale: Helena Kuźnicka, Melania Stolarska, Aniela 
Beckówna, Malgorzata Szumpichówna i Marya Skwarzan- 
ka. W II oddziale: Marya Gźrtnerówna, Anna Kostrzęb- 
ska, Rozalia Gołdsteinówna, Helena Gajewska, Gustawa 
| Senderówna, Bronisława Najnanówna, Józefa Janowka. 
W klasia I: Romualda Barska i Alicya Kiemanówna. 
Janina ÓWna, Zga- 


ukiej, przy ni, Kamiennej pod nr. 10, w poniedziałek | 


ska, Julia Taczenowska. Wanda Turkowska, Dora Wi- ! 
styna Kokowka. W klasie V: Marya Horstówna, Róża í 


Rozalia Tyberówna, | 
Salomea Watnicka, Jadwiga Sil- ; 
Salomea Lowitówna, į 
W kłasio IV: Dota Finkełhausówna, Zofia Ja- | 


Otrzymały świadectwa z ukończenia 6-lilssowego ; 


Primównz, Dysna Kolerstelnówna, Felicya Spiewaków- | 


Irma | 


czej, Emilia Wołmanówna, Ide Grinberżanka, Stefania ; 


Fidlerówna, | 


Melania- 
Lendanówna, Irena Matzówna, Bronisława Gliksmanów- 


klasię: 


Julia 


_walerya: Bichor. 
Sroczynska za pił 


| Kalendarzyk terminowy. 
|, IMIONA SŁOWIAŃSKIE. Dziś Broniwója. Jam 
tro Wandy. 
|  POSIĘDZENIA. Dziś posiedzeńie zażąda 1 koi 
misyi rewizyjnej II kasy pogrzebowej. 
MIESZK: 10 MD; 
$ 
| 
1 
| 
j 
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KRONIKA, 


pessa, J. E. Arcybiskup warszawski 
Wincenty Chościak Popiel rozesłal zawiadomienie: 
do wszystkiech proboszczów archidyecezyi wat-| 
szawskiej, że Papież Pius X udziełil dyspensy na 
dzień święta Piotra i Pawła, które przydada 
w piątek dnia 29 b. m. 

Procesya. Wczoraj po uroczystych nieszpo- 
rach w kościołach rz.-każolickich wyszły pro- 
cesyę na cmentarze kościelne, w których brały 
udział bractwa, zgromadzenia cechowe i tłamy 
Po procesyi dokonano poświęcenia 


pobożnych. 
| wianków. 
Koncert Lutni, Podajemy szczegółowy proi 
gram koncertu Lutni, który, jak wiadomo, odbę- 
| dzie się w ogrodzie +Grand-Hotelu» we wtorek, 
| dnia 26 czerwca. 
CZĘŚĆ L 
| 1 a) Polonez <A-dnr>—Gtopina; b) Uwer- 
| tura z opery «Duch Wojewody» — Grosmana; ©) 
| <Taúce cygańskie» — Noskowskiego; d) Marsz 
i z op. «Tanhauser» — Wagnera, odegra orkiestra 
| pod dyr. p. A. Sonenfelda. 
| 2. a) <Capstrzyk» —Rilló'go; b) «Kujawiak» 
| —mel. lud; e) <Gury Norweskie» —Hijerulfa, ode 
+ śpiewa Lutnia. 
3. a) Fantazya z op. «Halka» — Moniuszki; 
b) Wale <Fideles Wien» —Komzaka; c) Czardasz 
z 0p. «Duech Wojewody” — Grosmana, wykona 
orkiestra. ow 
| CZĘŚĆ IL. 
I 4. a) „Sen nocy letniej*— Hattona; b) „Ow- 
| czarek*—Ślaskiego; c) „Krakowiak“ — Niedziel- 
| skiego-Dworzaczka, odśpiewa Lutnia. 
| 5. a) Uwertura z op. , Rienzy*—Wagnera; 
b) „Oberek fantastyczny“ — Sonenfelda; ©) „Po- 
| lonez elegijny* —Noskowskiego, wykóna orkiestra. 
; 6. a) „Ave Maria*—Szmólzera; b) „Chłop“ 
j-skie wesele*—Sodermana; 0) „Żaby *— Kotarbi 
| skiego, odśpiówa Lutnia. 
7. a) Fantazya z op. „Traviata '—Verdi'ego; 
b) „Sen dziecka“ (kwintet smyczkowy) — Sonen- 
felda; c) Marsz z op. „Prorok“-— Meyerbesra, 
wykona orkiestra. 
| Początek o godzinie 8-ej wieczorem. 
1 
i 


Z ogrodu miejskiego, Od nadehodzącej nie- 
dzieli w ogrodzie miejskim przy cukierni i młe- 
czarni, grywać będzie codziennie po poładniu i 
„wieczorem do godziny 9-ej kwartet smyczkowy. 


Wycieczka, Konsulat łódzki warszawskiego 

; Towarzystwa ceyklistów, urządza zbiorową Wy- 
cieczkę do Sulejowa na wianki, Wyjazd nastąpi 
w sobotę 23-go b, m. koleją o godz. 8 min. 20 
wieczorem do Piotrkowa, następrie—na rowerach 
na miejsce. Zarząd uprasza pp. członków 0 li- 
czny udział, 

Zabawa na Pogotowie. Dyrektor kolei ełek< 
trycznej miejskiej inżynier Witkowski, chcąc uła- 
twió publiczności dojazd do Helenowa na zabawę 

| ogrodową w niędzielę, od godziny 3 po południu 
ze wszystkich linii uruchomi wagony w kierunku 
Helenowa; wobec tego publiczność nie będzie 
potrzebowała się przesiadać, 

, Iakończenie strejka stróżów, W. dnia wczoe 
rajszym stróże domów przystąpili do pracy. Strejk 
został zakończony skutkiem wyrażenia zgody przez 

j właścicieli domów na polepszenie warunków bytu 
| stróżów, 

Kary administracyjne. Na mocy postanowie- 
czasowego general-gnbernatora piotrkowskie- 
go mieszkaniec wsi Krzyże, gminy Łagiewniki, 
Stanislaw Bratkowski za przechowywanie rewoł- 
wepu skazany zostal na 5 rubli kary lub w ra- 
zie niemożności zapłacenia na 2 tygodnie aresztu 
policyjnego, 

i Wyrokiem tegoż generał- gubernatora miesz 
kamiec Łodzi Adolf Kinderman oraz oc 


pm pz 


[ 
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(iRudogószcza Ferdenand Rejter skazani zostali na 
2 miesiące więżienia każdy za namawianie tka- 
chów- w fabrykach w Konstantynowie do. sitrejku, 
grożąc robotnikom rewolwerami, 


ST „ Telmud-Tora", Wczoraj o-godzinie 9. wie- į 
czorem, do lokalu Szkoły rzemiosł (Talmud-Tora) ; 
przy ul Średniej X: 46, na ogółne zebranie, wy- ; 


znaczone w drugim terminie, przybyło kilkunastu 
członków. 

Na przewodniczącego powołano d-ra B. Han- 
dęlsmana, który ze swej strony zaprosił na ase- 
sorów pp. P. Hertza i di Jarocińskiego, a na se- 
krotarza p. Szwajcera. 

Przedewszystkiem, na wniosek p. przewodni- 
cżącego, uczczono przez powstania z.miejsc pa- 
mięć zmarłego członka zarządu, b. p. Michała 
Kippera. 

Zaznaczyć należy, iż dotychezas {Szkoła rze- 
miosł zależną byla-od' komitetu synagogi, a zarząd 
kierowa! się instrukcją, nadaną przez zgromadze- 
nie” ezłonków synagogi. 

Ponieważ zadania.„Talmud=Tery* w ostatnich 
latach znacznie się rozszerzyły, przeto zaszła ko- 
nieczna potrzeba utworzenia samodzielnego Towa- 


tzystwa pod nazwą „Tałmud<Tora*, W tym celu | 


opracowano ustawę, którą przedstawiono na+wczo- 


rgjszęm zebraniu ogólnem i z małemi zmianami į 


przyjęto, przyczem nuchwałono przesłać ją do 
„władz gubernialnych dla zaregestrowania, 

Następnie korzystając z:paragrafa 11 rzeczo- 
nej ustawy, zebrani przystąpiłi do rozważenia pro- 
jektu ustawy kasy oszczędnościowo-emerytalnej 
iprzy „Talmud=Torze*, 


Itargawioi w Łodzi. Wczoraj, jako w uroczy- 
stość oktawy Bożego Ciała maryawici tutejsi urzą- 
dzi procesyę na terytorgum, gdzię znajduje się. 
Kaplica przy -ulicy Pańskiej Xœ 74. Zgromadziło 
się kilkaset osób. Procesya odbywała się do ude- 
korowanych ołtarzy na v «miankowanem teryto- 
ryum. Ewangelie św. odc.;tywał ks. Fuzmanik, 
'któremu asystował ks. Antoni Rymkiewicz. 

... Uroczystość odbyła się w zupełnym spokoju. 

Z cechów. Dnia 24 czerwca o godz, Ż-ej po 
poludniu w gospodzie subiektów malarskieh i ła- 
kierniczych przy ulicy Nawrot X:38 odbędzie się 
posiedzenie miesięczne, 

— O godz..3:po południu w lokalu „Liry* 
(Nawrot 35) odbędzie się-ogólne zebranie towa- 
rzyszów tokarskich. 


Ha ofiary pogromu. Skład wyrobów tabacz- 
mych Z. Prądzyńskiego, pod firmą W. Musnicki 
i Ska, Piotrkowska Je 69, przeznacza 10% z tar- 
„gu detalicznego na korzyść ofiar pogromu w Bia- 
'brmstolcą. 

Boka poteru. Dowiadujemy się, że książki rá- 
chunkowe podczas pożaru w sklepie p. Maryana 
tuby przy Nowym Rynku X 5, usukodzone zo- 
stały w takich rozmierach, iż wyciągi z nich ro- 
„bić można bez żadnych trudności, Straty obliczo- 
no w spalynem urządzeniu i wódkach około 7,000 
rub, Sklep, był "ubezpieczony. 


ZwiąsLi małicńskie Jak wykazują dane u- 
rzędowe, w roku ubiegłym zawarto w Łodzi 
„3108-awiązków małżeńskiej, mianowicie: w sty- 
zai — 021, w lutym — 457, w marcu — 161, 
iw kwietniu—1350, w maju—302, w ozerwcu—235, 
w,bpon—208, w sierpniu—234, w wrześnin—284, 
„w październiku—353; w listopadzie—355, w gru- 
dniu —68. 

Bzębiete, Dr, Ksawery Jasiński powrócił. 

N Krzeżni miejnkiej. Strejk robotników w rze- 
śni miejskiej już się zakończył. pili oni 
"do pracy po otrzymaniu podwyżki o 20%. 

-N Bajście weWidzewie. Wózoraj około godziny 
"10 rang, grupa robotników tkalni ET 
Beinzła i Kunitzera w Widzowie, należących do 
partyi socyalistycznej-— zażądała wstrzymania ma- 
szyny i opuszezenia przez wszystkich -robotników 
febrykj, dła uczezenia rocznicy wypadków zaszłych 
wokodzi w roku ubiegłym. 

00 wieców stanowezo opierali się takiemu żą- 
- daniu: 


rysia zmuszony był maszynę wstrzyniać, Socya- 
- ligoi, wyprowadziwszy Forysiaka, zmusili tym spo- 
sobem do przerwania pracy robotników tkalni. 

'Jednoszsgnis strejkujący socyałiści zażądali, 
aby płacę zarobkową kantor wypłacił wszystkim 
robotaikom wcześniej, niż zwykle, mianowieie: a 
` godź, 8 po południu. l 


Pod grozą rewolwerów maszynista tkalni Fo- 


F Po tym fakcie niezwłoeznie zgłosiła się grupa 
| narodowców, pracujących w tkalni i zwróciła się 
do inżyniera Zielezińskiego—z oświadezeniem, iż 
| nie myślą wcale przerywać pracy, gdyż nie uzna- 
: ją żądań socyalistów za słuszne. Maszyna musi 
| byów ruch puszczona, twierdzili narodowcy. 
f Volens nolens p. Zieleziński zmuszony był 
j uledz natarczywym żądaniom przybyszów, Puścił 
; więc sam w ruch maszynę w tkalni. Przerwana 
| robota rozpoczęła się na nowo. Pracowali na- 
j rodewty. 
| Zaledwie puszczono w ruch tkalnię, dowie- 
dziano się, że stanęła przędzalnia. Tam maszy- 
nista Pukszta po zatrzymaniu maszyny został wy- 
prowadzony przez socyslistów z gmachu fabry- 
cznego. 
Bezrobocie w przędzalni trwało do dnia dzi- 
siejszego. 
} Stosownie do żądań socyalistów administra- 
oya fabryki uskuieczniła wypłatę o godzinie 3-ej 
| po poludniu, 
| Dzisiaj rano powrócono do pracy we wszyst- 
| kich oddziałach fabryki. 
j Podczas pracy socyaliści czynili wymówki 
, narodowcom, dlaczego wyłamali się wczoraj ze 
| strejku. 
F Jednocześnie grupa narodowców zgłosiła się 
| dziś rano do kantoru fabrycznego z zapytaniem, 
na jakiej zasadzie niektóre wydziały zawiesiły 
| wezoraj pracę, 
| Nagle dał się słyszeć odgłos strzałów re- 
| wolwerowych oraz krzyk, pochodzący z tkalni. 
| 
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To skutki kłótni socjalistów z narodowcami, 
która zamieniła się w krwawą bójkę. 
Socyaliści rzucili się na narodoweów, zada- 
jąc rany kamieniami i kijami. 

Skutki tej walki były fatalne, gdyż 9 osób 
poraniono. Najwięcej ranieni*zostali tkacze: 31 
letni Antoni Kowalewski (rany tłuczone głowy), 
30-letni Michał Sarowski (rany tłuczone głowy, 
stłuczenie ramienia i przedramienia), 86-letni Fran- 

| ciszek Oiupiński (rany tłuczone głowy i stl. przed- 

| ramienia), 34-letni Józef Cęporek (ogólna aka 

| 20-letni Andrzej Lewandowski (rany tlucz. głowy), 
36-letnia Maryanna Ziemba (rany tiuczone głowy); 
dalej ulegli lżejszym obrażeniom ciala: 34-letni 
Wojciech Paprota (ogólne stłuezenia), 38-letni Jó- 
zef Kacperek (stluczenie ramienia), 36-letni Roch 
Musial (stłuczenie stopy). 

Wszystkich natychmiast przeniesiono Z sali 
fabrycznej do poblizkiego ambułatoryum, gdzie 
chorych opatrywa! dr. Skalski. 

Wszyscy narodowcy po tem zajściu opuścili 
mury fabryczne, pozostali tylko socyaliści, którzy 
pracowali do południa. 


| 

| Zabójstwo żołnierza. Wczoraj o godzinie b-ej 
po południu, w ogrodzie miejskim przy ulicy Mi- 

| kolajewskiej siedziało na ławce dwóch mężczyzn, 
a obok nich jakaś młoda panienka, zajęta czyta- 
niem proklameyi. Przechodzący tamtędy z dwo- 
ma żołnierzami strażnik zauważył ową panienkę, 

i trzymającą w ręku proklamacyg, zbliżył się więc 
do niej i oświadczył, iż ją aresztuje. Strażnik, 
zwróciwszy się do żołnierzy, wezwał ich pomo- 
cy. Słysząc to jeden z siedzących obok panien- 
ki młodych ludzi, wydobył rewolwer i dal kilka 
strzałów, celując do strażnika. Kule jednak ugo- 
dziiy w żołnierza 37-go Kkaterynburskiego pul- 
kn Ż3-letniego Jana Jedrysowa, który padl tru- 

| pem na miejscu. Drugi z żołnierzy wyprowadzo- 
ny wypadkiem tym z równowagi, upadł na zie- 

| mię. Strażnik zaczął uciekać, dając strzały z.re- 
wolweru, nie ranił on jednak nikogo. 

Sprawca zabójstwa żołnierza oraz jego to- 
warzysz, jak twierdzą świadkowie zajścia, rato- 
| hen się ucieczką przez bramé od ulicy Widzew- 
| skiej. 


Na odgłos strzałów nadbiegł przechodzący 
| patrol wojskowy, ogród zamknięto i dokonano re- 


wizyi aranak pe» się tam osób. Po rewizyi ! 


no ich pod silnym konwojem do 8 cyrkułu poli- 
cyjnego. 
Ogród do wieczora niedostępny był dla pu- 
| bliczności. 
Z kasy miejskiej. Kapitał zapasowy kasy 
| miejskiej w Łodzi w dnin 1 stycznia r. b. wyno- 
| sił 143,759 rb. 43 kop. W porównaniu z rokiem 
i ubioglym zmniejszył się on o 350,000 rb. 
| Zamknięcie wioy, Z powodu robót brukar- 
1 skich ulica Nawrot pomiędzy Mikotajewską a Wi- 
' dzewską została zamkniętą dla ruchu kołowego. 


EEG podejrzanych osób. Odprowadzo- 
f 


Ogólne osłabienia. W ciągu dnia wczorajsze-* 
go następujące osoby "uległy ogólnemu osłabieniu: na ali, 
Polnej nr. 3 kobieta, Jat około 30, od któroj nto dowie- 
dziano ani nazwiska, ant adresu, na ul eyyskioj 
nr. 49 Ignacy Libik, lat 20, który odwieziony został do 
A Czerwonego Krzyża: na uł. Juliusza nr. 1 Wil: 
heim Beich, łat 83; na ui. Jakóba nr. 12 Josek Kalpern,, 
lat 17, bez zajęcia 1 na ul. Głównej nr. 54 ozłowiek, 
jat około 30, który ani nazwiska, ani adresu swego nie 
wyjawiŁ We wszystkich tych wypadkach lekarze Pogo-' 
towia udzielili dorażnej pomocy. 

Podejrzone zasłabnięcie. Na ul. Zachodniej 
nr. 29 Wojciech Muszalski, robotnik fabryczny, lat 20,! 
dostał kurczu żołądka. Lekarz Pogotowia, usywszy od- 
powiednich środków, cierpienia. uśmierżył, „pozostawiając 
go na miejscu. 

Bójki i napady. Na ul. Zgiersżłoj nr, 40 Marya, 
Griinbaum, szwaczka, lat 20, została napadnięta i pobi- 
ta lone odniosła posinienia pleców 1 boku; na ulicy 
Wschodniej nr. 51 Berek Cyltk, lat 13, syn handlarza, 
przez starązego WPM został pobity;'na ul. Wólczan=, 
skiej nr. 223 N.K., tat-30, żona szewca, została pobite, 
odnosząc uszkodzenin głowy, czoła i twarzy i na Nowym 
Rynku Bronisława Osmalska, lat-26, baz zajęcia, przez 
jakiegoś mężczyzną uderzona kułukiam, odniosła okale=" 
czenie twarzy. Wa wszysikieh tych wypadkach lekarze” 
Pogotowia udzielili doraźnej pomocy. 

Opuszózomy pszez Gjca. Magistrat. m. Czę” 
stoehowy zawiadomił naczelnika pow. łódzkiego, że stały 
mieszkaniec wsi Widzew Anteni Lejkowski, pozostawiw= i 
szy bez dozoru syna swego, b-leiniego Andrzeja, wyje”: 
chał niewiagomo dokąd. Prosi zarazem o wydanie po-, 
łecenia wójtowi gm. Chojny, aby przysłał kogokolwiek . 
z gminy do Częstochowy, w celu zabramia chłopca i od-, 
dania pod opiezę mieszkanców, do których zalicza się 
Anteni Lejkowski. 

Utomięsie, Wczoraj, © godz. 10 wieczorem robo- 
inikowi Tow. akc. L. Gayera, 18-łetniema Adolfowi Dn= 
nikowi, zachciało sią kąpać w stawie fabrycznym obok 
zakładów przy ul. Piotrkowskiej, Mimo odradzania ko- 
legów, Dunik postawił na swojem. Natrafiwszy na głę- 
blg, chłopioc, nie umiejący Poe, nie inógł wydostać 
się mimo wysiłków i utonął. pół godziny po wypad- 
ku rodzina Dunika dowiedziała się o śmietel chłopca. 
Zwłoki dopiero dziś znaleziono. 

Pożar w Koluszkach. Wczoraj o godzinie 10 
wieczorem w Koluszkach, nieopodal rampy przeładnn= 
kowej kolei iwangrodzko-dąbrowskiej, wybuchł ogien 
w stodole, od którego zapalił się dom mieszkalny. Ogień 
podsgcany silnym wistróm prno słę na sąsiednia 
zabudowenia. Na ratunek zbiegli się licznie młeszkan- 
cy i letniey Koluszek, lesz nte posiadując narzędzi prze- 
ciwogniow ych, byli bezradni. 


i 


Na. wielkie prośby otrzymano. sikawkę ręczną ze 
Stacy Koluszki fabryczne, która pomimo wyslłków nie 
funkcyonowałs. W tym cezasi nadesłano si ze 


stacył Słotwiny, przy pomocy któroj ogień zdołano Opa- 
nowąć, a o godzinie 1 w nocy zu ie ngaszono+ 

Pomimo próśb, zawładowca stacyi Koluszki wiedeń- 
skiej odmówił wystania sBikawki tej i. 

Pożar zniszczył trzy gospodarstwa 1 wywołał wiełki 
popłoch pomiędzy letaikami. 

Koluszki, tak licznie zamieszkałe przez pracowni- 
ków pezybd 4 w domach przewążnie drewnisnych, nie 
posiadają żadnej pomocy na owa: pożaru. Kolej ma 
podobno zorganizowaną straż, lecz pozostawia ona wiele 
do życzenia, a dowodem zopeuta sikaWKA. 

Wiejce chwałebnem byłoby, gdyby pp. obywatele Ko- 
luszek zajęli się jaknajprędzej zorganizowaniem straży 
ogniowej ochotniczaj. 

jarmarki w Łodzi. W roku ubiegłym odbylo, 
się 6 jarmarków w Łodzi, ne które dowieziono 'różnych. 
„, wyrobów rzemieślniczych oraz liwontarzg żywego, WAT- 
| tości 815,000 rb. Sprzedano ogółem za 800,u00 rb. 

Pożar w okolicy. Onegdaj w kolonii Trupien-< 

ka, gminy Puczyniew,.wynikł pożar w nieruchomości Jó* 

| zafą Szulca. Ogień strawił dom dręwmniany mieszkał” 

ny, ubezpieczony ma 400 rb. oraz różny inwentarz ru< 

wci oSzacowany na 250 rb. Wypadku z ludźmi nie 
KI . 


Z WARSZAWY: 


* Macierz szkolna, 
Wczoraj ostatecznie przez is 
| przewodnietwem wice-gubernatora warszawskisgo, 
br. Wrewsitiego,  komisyę do spraw związków i sto- 
warzyszeń, wciągnięto do rejestru za M 1 ustawę 
. Towarzystwa Macierzy szkolnej, 
Od dziś zatem Macierz szkoliła istnieć zaczy* 
j na ofieyalnie i działać bęezie jawnie pod kontrole 
społaczeństwa, dla którego dobra powstałą, 
Onegdaj, na wieść o ostatecznem zarejestro- 
wanin, t. j, zwróceniu przez komisyę kopii ustawy; 
| odbyła się w mieszkaniu mecenasa Osuchowskiego 
narada założycieli Macierzy, na której omawiano 
plan działalności, w najbliższej przyszłości, 
i Przedewszystkiem, celem jaknajrychlejszego 
rozpoczęcia działalności, postanowiono zwołać na 
dzień 8 lipca ogólne zebranie óżlouków, na któ- 
rem wybrany będzie zarząd główny. É 
Dodać winniśmy dla wiadomości ludzi dobrej 
į woli, że inicyatorowie poszczególnych kół Macie- 
ł rzy obowiązani są zawiadamiać o powstaniu kó 
zarząd główny w Warszawie, który bierze na Sie* 
bie załatwienie wszelkich formalności z odpowie 
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niemi władzami  Będzie-to z jednej strony uła- 
twienie. dla poszczególnych kół, z drugiej da moć- 
mość.ześrodkowania całej działalności instytucji 
w'jej centralnym zarządzie głównym. 

.  * Zawieszenie pisma. 


Na«mocy rozporządzenia administracyjnego, | 


pismo codzienne „Dzień Dobry” zostało zawieszo- 
ne na cały czas trwania stanu wojennego. 

* Konfiskata. 

W dniu wczorajszym policya dokonała Kon- 
(fakaty: ostatniego (18) numeru „Płotki”. 


Telegramy 


Petórsburskiej Agonoyi Telegraficznej. 


Petersburg, 21 czerwca. Przewodniczący o- 
„znajmia, że ministrowie sprawiedliwości i spraw 
wewnętrznych pragną złożyć wobec Dumy wyja- 
śnienia. 

Mimłster sprawiedliwości odpowiada naim- 
ierpelacyę Koła Polskiego w sprawie oddanie 
pod sąd wojenny w Warszawie Dołińskiego i Mo- 
'łarskiego. Minister mniema, że w sprawie po- 
wyższej władze nie uczyniły nie nielegalnego. © 

Minister spraw wewnętrznych udziela wyja- 
śnień w sprawie Antoniego Sząrbaka,  Wyjaśnie- 
nia są dość ogólnikowe. Minister stwierdza, że 
władze żandarmeryjne wirącaly się w kilku wy- 
padkach do polityki i otrzymały z tego powodu 
napomnienie, 

Co się tyczy rozruchów w Wołogdzie i Ka- 
lazinie, zostały one wywołane przez manifestan- 
tów. W Carycynie, w d: 14 maja, istotnie*zawi- 
"pała policya i w tej sprawie prowadzi się śledz- 
two. Minister dodaje, że przedstawiciele policji 
pełnią swoje obowiązki z poświęceniem (w sali 
obrad rozlega sią smiech. i okrzyki: dosyć!). Pod- 
czas rozruchów zabito. 288 przedstawicieli policji 
% poraniono 383 (krzyki: matol). 

Przewodniczący dzwoni i oświadcza, że wtej 


sali wszyscy mają prawo do korzystania z wol- | 


ności slowa. 
Minister mówi w dalszym ciągu: 
Rząd nie może byś odarty z władzy. Ko- 


nieczne jest uwzymanie porządku, należy żądać ! 


rozsądnego i niezłomnego pełnienia obowiązków. 
Przemawia Winawer, Władza powinna być 
siłna i stanowcza, lecz nie powinna używać tych 


środków działania, jakiemi posługuje się- obecnie. j 


Osobny wydział departamentu policji jest poza 
zaye hierarchią. Mówca charakteryzuje dzia- 
łałność kierowników tego wydziału, Roszkowskie- 
go i Timofiejewa, który pełnił swe obowiązki bez 
przerwy przy generale Trepowie, jako oberpoli- 
omajstrze moskiewskim, wieeministrze spraw we- 
wnętrznych i komendaneie pałacu. Mówca utrzy- 
muje, że anarchia w poszczególnych miejscowo- 
ściach 
śród dygnitarzy (okłaski). 

Następnie przemawiało -kiku posłów. Nabo- 
kow. opisuję szczegółowo dzieję pogromu w Wo- 


łogdzie, utrzymując, że wyjaśnienia ministra Spraw | 
wewnętrznych nie gą Ścisłe i oświadcza, że Ro- | 


syą rządzą wachmistrze. Zrozumiał to guberna- 
tor: wołogocki i podal się do dymisy; jestto 
kład, godny naśladownictwa. (huczne oklaski). 

Rodiczew mówi o pisanych i niepisanych:pra- 
wach rosyjskich. Wedlug prawa pisanego pogro- 
my są zabronione, według: za8. niepisanego—orga- 
nizatorowie i uczestnicy pogromów otrzymują na- 
gródy. Jożeli rząd będzie uprawiał swój stary 
system, naród zapłaci za tę taktykę-bankrueiwem 
państwa — wtzęśniej, niż krwią (buezne owacye). 

Minister spraw wewnętrznych odpowiadał 
Nabokowowi, Winawerowi i. Urusowowi. Podczas 
mowy ministra śród law lewicy panuje hałas, 
TURZA się krzyki: nie chcemy pana. .słuchać, 


dosyć. 

Minister zwraca się do posłów i mówi gło- 
śno: „Nie młęknę się waszych krzyków” i mówi 
w dalsz 
ścisłe. Nie rozumiem, z jakiej racyi wachmistrzom 
przypisywana jest taka rola. Z chwilą, gdy 20- 
dA ministrem otrzymałem pelną władzę. 

„Uśrzymuję, że w przyszłości nie będzie dzia- 


lań nielegalnych". (Hałas krzyki: a pogrom bia” | 


łostocki?), | j 

Ww. chwili, gdy ministrowi odpowiadał jeden 
s posłów z Kaukazu, hałas i 
w sali wzmogły się niesłychanie. Frzewodniezą- 


jest bardziej niebezpieczna, niż: anarchia | 


rzy- | 


ciągu: „Informacye Nabakowa sa nie- | 


cy. dzwoni, lecz bezskutecznie. „ Minister -schodzi 
z mówaicy Śród piekelnej wrzawy. 
Przewodniczący oznajmia, że wśród takiej 


| 


| 
| 


m. 


| 


minuć -35 zawiesza posiedzenie na godzinę. 

Petorabarg, 21 czerwca. Pierwszy *odpowie- 

! dział ministrowi ks. Urusow; 

f „Wierzę-w szczerość wyjaśnień ministra spraw 

| wewaętrznych, wierzę, że pod zarządem ministr 
Stołypina nikt mię odważy się. naznielegalnydzia- 

| łalność. Jednakowoż anormalny jest fakt, aby od 
poglądów tego iub innego ministra załeżał kieru- 
nek działalności urzędników, 

Mówca przytacza. wszystkia szęzegóły orga- 

| nizowania pogromów i oświadcza, - żstwstych po- 
gromach daje się zawsze-stwierdzłć. szeroko obny- 
ślany pian organizacyjny. Niedostatecznie byłoby 
nazywanie orgenizacyi rządową. wa kie- 
rowmicza Spoczywa zazwyczaj, w ręku łudzi me- 
znanych, którzy chowają się za jakąśrzasłonę, nio- 
je EX dosięgnięcia, 

Citiudzie usiłują załatwiać własnemi rękoma 
sprawy padstwowe i będąc pod względem polityez- 
nym .zupełnie nieuświadomionymi,. dokonują wiwi- 
sekcyi politycznych nad żywymi” mdźmi. Inieyato- 
rowie ci są najczęściej poza. sferą wpływów mi- 
nistorpum spraw- wewnętrznych. doćdo usunięcia 
tych dzialań pólurzędowych nie może złożyć žad- 
nych rękojmi nistylko obecne ministerynm, lecz i 

ministeryzm, pochodzące z nośród większości Du- 


Petersburg, 21 czerwca. Urusow oświadcza 
w końcu swej mowy, że Duma staracsię ostroż- 
nie podnieść Koronę Cesarska, ueironić Monarchę 
od odpowiedzialności oraz walki klasowej i partyj- 
nej. Duma ma na celu wyłącznie dobro państwa 
(oklaski), lecz i przeciw Dumie działają te same 
tajemnicze siły. Jest to wielkie niebezpieczoństwo 
ienie zuiknie ono dopóty, dopóki na.sprawy admi- 
nistracyjne wywierać będą wpływ ludzie, wycho- 
| wani, jak wachmisirze lub stójkowi, a swomi po- 
` głądami nie różniący się niczem od uezestników 
| pogromów (ogluszające oklaski; ze skrajnej lewiey 
roziegają się dwa lub trzy głosy: pogromcy, dy- 
misyal Przewodniczący dzwoni). 

Potezsburg, 21 czerwca. Były wice minister 
| spraw wewnętrznych Urusow, stwierdza, że w de- 
| partamencie policji była czynna duża drukarnia, 
w której drukowano setki tysięcy odezw, szczują- 
| jących na siebie mieszkańców. Organizacya była 
| taka, żew każdej chwili można było urzadzić po- 
grom 10 lub 10,000 ludzi. Gdyshr." Witte, dowie- 
dziawszy się o istnienin d*. urni, zażąda! wyja- 
śnień, po upływie. trzech codzin drukarnia znikła. 
Nikt slę nie dowiedział, kto jednoczy erganizato- 
rów, kto wywiera magiczny wpływ naspoliaye i n- 
rzędników, kto zdobywa dja nieh' nagrody. 

. Petersburg, 21 czerwca. Ogłoszone*w dzien- 
nikach wiadomości 6 zaburzeniach w Kronszta- 
dzie, przyczem załoga wrzekomo/przyjęła wystrza- 
łami oddziały wojska, przybyłe z- Petersburga, 
nie zawierają ani słowa praw 

Doniesienia dzienników, jakoby na krążow- 
niku torpedowym «Almaz» warty zajmowali żoł- 
nierze pułku siemionowskieęgo, są wymyślone. 
Wszelkie wiadomości 0 zaburzeniach na tym krą- 
żowniku, są zmyslone. 


| 
| 
| 
| 
i 
| 
| 


| 
| 
| 
| 
| 


+ wm 


i innych, których sąd wojenny rewelski uznał za 
winnych zbrojnej napaści na majątek Winsla i ska- 
ząl na zesłanie do ciężkich robót na 8 do 13 lat: 
Minister wojny przekazał sprawę tę decyzyi głó- 
wnego sądu wojennego, który obecnie zniósł całą 
procedurę, polecając Zakomunikować o sprawie 
prokuratorowi, w cełu przekazania jej sądowi cy- 
wilnemu. 

Petersburg, 21 czerwca. 
szonó: 

1) o wprowadzeniu wykładu w językach miej- 
scowych w szkołach w kraju nadbaltyckim; 


| 
| 
| 
| 


Urzędownie ogło- 


, Wzimociioną w Konożopie i w niektórych miejsco- 
| wościach gub, woroneskiej, a mianowicie wzdłuż 


w Dumie i krzyki i linii kolei pałudniowo-wsekodniech od stegyi Graf- | kuratorow 


ska do stacyi Liske włącznie z przylegającemi 


ROZWOJ. — Piątek; dniac82-czórńca4906=+., ă 


wrzawy nie “moma obradować*i*o godzinie” 6-ej 


. 2) o zmianie stanu wojennego na ochronę : 


j- miejscowościami,  zamiesskałemić Caps mm, 
"wiorst po obu*steonach * Mit 287 
kiem Woroneża, {na paco *Woroneż, : wign 
-gruntów wywlaszczongch$w - „Al WO- 
roneskiego. willi Brinkmana, , Janki, Boski! 
Przy wiłłi, we wsiach Sżrożłcach, „Mipnastyrszczyn: 
ku, osadzie Nowopokrowskiej. pow:tobrtwskiego;| 
-we-wsi Liskae pow: ciego; i 
3) 0 cofnięciu zakazu przywozu +przezęg a 
cę rosyjsko-rumuńską trawy, siana i-słomy- 
4):0 emisyi 44% państwowych Ś 
Banku włościańskiego na: sumę:50 *miktonów 'rub. 
| Feterabnig, 21 ozerwea. Ogłoszono Najwy- 
i szy Ukaz o utwerzeniu sziwbugenerałnego MMSy- 
Fetersbutg, (21- czerwca. W dz2ięb. m.yjaeht 
F Cesarski „Gwiazda: północna” ie W b 
„Michałem: Aeksandrowiczęm sg zak A 
SZEŚĆ 
| 


Białystok, 21 czerwca. Przy edgeździegno? 
stów Szezapkina <t'! ina - znajdujący: 
dworcu wśród osób - odpro. } +b ek 
ter podatkowy, Łaszewiez, w mowie +swojpoże”, 
gaalnej, między innemi rzekł: „Przyjazd waszepo? 

ymał roziew krwi, us b, BZFOT 
wnie nie -dal zasypać: piaskiem: mazar, 
trzeć śładów przes a. 

Białystok, 21 czerwca. Doutesienie »Rusgj? 


zabito w czasie pagromie*BO" osób, „jest z. 
| dziwe, gdyż w osadzie tej; zburzono * 
| sklepy, przyczem nikogo nieczabitn. > 
Biezań, 21 czerwca.  Na.zasałkiewkoresponź 
dencyi urzędowej, zspowodu * FwapiaSże: 
myłnych pogłosek, można "donieś DiR 
szczegóły zajść w pułku bołchowskim: * 
a, a. 19-b. m.s0-godz. -HDYwieczarem ywlobo” 
pułku bolchowskięgo szarsgowcy | €ZAIGRGO; 
bańalionn wyszli pak apg rag rai a 
laó w górę, co trwało do godza: 2i nocy. 
Komendantowi, ' 4%óry 


Śrem ana 


przedstawił szereg 
nych. Komendantowi udało się uspokoić  żcjłaże- 


rzy. 28 
Do tej pory niema, wigte.. jaznych* objeksać j 
zaburzeń. Zabitychsanieranionythinióma. < © 

Petersburg, 21 czerwca *wtih, -Powrdtydo, 
władzy hr. Wittego stanowisprzedmiot/pawiżnej 
rozwagi sfer deeydujących. W. sfarnch<dypi>ms=, 
tycznych sprawa ta uważana jest za-ostategyznie 
WŚ awa Z e 4 

sternkurg, czerwca: Gwl). + spo” 
selska, która jeździła do Binłogostoku, ; 
że pogrom organizowali, poliġyanci, kamisąr 
mocniey i dozorcy połiegjni. Wśród „posłów%po- 
wstała myśl powzięcia *rezolncyi* w Drmaiayź 3 
Aadmi za  pagromy” spada "wyłączał 
rząd. 

Petersburg. 21 czerwca (wł. Da wjwety. 
„Nowoje wremia”  tełegrafują 1-Sawastopola,cżę 
w miejscowej antyłergi for 5panu je jowa- 
żne wrzenia. Jeden bażation, - i aaa Se 
stąpił przeciw swojej władzy, - ; razbrf jony, 
w nocy przyłączyły eię- do niego dwie -kow|ponie 
innego batalionu. Nie mniej” groźne wieściisdo-. 
chodzą z .Kzrousziadiu, gdzie: aczckiwane s kipo 

nie) 


‘+ aereas REDA. AE: 


y 


Eokojewa, Mencjanazi 
Getta, oskarśonych o zbrojny napad. na sklep 1 
rabunek. Postanowiono zjednak? starać się: oztągo- 
dzenie tego wyroku. Prokurator  wojęnny:j zażą- 
dał z powrotem aktów sprawy -o zamach nqwko- 
magłenia, twierdzy Sewogioyal, Niępłujewaj zipo, 
w pocuwycenia w` Poersburgu piątego | ucze 
"a sanadba . | 
azan, 21 czerwca, Rząd gubarniałny, stysier- 

dziwazy, że zboża miadi gi całej guber nii X 
ludności grozi śmierć. głodowa; postanowił sjrrze- 
dawać ludawi zboża po cenie koszta. : 

ri Za reya Z powodu zakład aaia 
szkół we wsiach boz ołepia, gubernąłorj wy- 
stal okójnik, ponozający fuduodi O praep ah 
pravu i otwieraniu I utrzymywania Szkół. 

_ Saratów, 21-go czerwca. Sędziowie połzoju 
, sprawdzają w więzieniach, egy prawnie więżją w, 

nich więźniów politycznych. Akia śledztwa m 
sprawie pogromu październikowego przesłane qro-. 
1, 


Eitąwa, Bl-go czorwea.  Prasaniamiechyyyo-- 


¢ 


ł 


głasza protest przeciw członkowi magistratu ber- 
który: powiedział, że obywatele ziemscy 
w-prowincyach nadbaliyckich wysysają krew i 


zdzierają, Dzienniki proponują zrzeczenie się 
aftarowanych 90,000 marek. 

Charków, 21 czerwca. Rada miejska jedno- 
myślnie postanowiła upaniotnić ustanowienie przed- ' 
stawicielstwa narodowego i większością 32 gło- 
sów przeciw 18 uchwaliła na pamiątkę tego *6- 
twareie uniwersytetu ludowego. 

Charbia, 21 czerwea. Wczoraj trzy puste : 
wagony oderwały się i wpadły na pociąg wojsko- | 
wy z rezerwisiami. -Dwa wagony uiegły rozbiciu. 
Pięciu żołnierzy ciężko ranionych, dziesięciu — 
lekko,- Jeden zmarł wskutek ran. 


| 


t 
| żyd 


- sakkaa mna 2 WL 


Połtawa, 21 czerwca. We wsi Gawrońce ña- , 
leżącej do hr. Szeremetjewa, włościanie dopuścili : 


się nieporządków na folwarku, cełem uśmierzenia 
których wyjechał sprawnik z 60 kozakami. 

We wsi Dziekance zgorzała cegielnia, nale- 
żąca do towarzystwa włościańskiego. Podejrzewa- 
ją podpalenie. 

Białystok, 


21 


-pm a 


, Rady państwa, dla rozpatrzenia projektu regula- 
czerwca. Ludność pokłada , 


wielkie- zaufanie do posłów Dumy państwowej, - 


komisarzów. 
znania, eałemi godzinami czekając na swoją kolej. 
Komisyę odwiedziło mnóstwo duchownych, urzę- 
dników wojskowych i przedstawicieli różnych sfer. 
Wszyscy pragną odkrycia prawdy, wierzą, że 
prace komisyi doprowadzą do takiego rezultatu. 


Chrześcianie składali niechętnie że- , 


Jeden starzec z ludu zwrócił się do Szczepkina . 
z prośbą, aby zakomunikował Damie, że włościa- , 


nie są niewinni w pogromie żydów i rabowaniu 
ich mienia. 
Sewastopol, 21 czarwca. Wedlug wiadomo- 


i 


i się do tego stanu. 
, przez ministeryum, rozesłano władzom, 


sei rzędowych -d. 19 b. m., o godzinie 10 wie- ' 


ezorem, pierwszą rotę artyleryi fortecznej powo- 
lano na paradę. Pozostałe roty przeszkodziły 
temu, nie pozwołiły rezebrać karabinów i nie 


słuchały oficarów. Otoczony w nocy przez inne | 
oddzialy załogi, batalion rozbrojono i w dniu 20 . 


b.: m. wysłano na stronę północną. Tutaj 


ża 


watańcy wdarli się do obozu drugiego batalionu » 


i rozbiwszy cekhauzy, zabrali broń i naboje bo- 


i 


jowe, poczem ndali się do bateryi strony północ- . 


nej. QOtoezeni przez wojsko artylerzyści, w nocy 
bez -6poru dali 'się zabrać, przyczem bez następstw 
dali w powietrze kilka strzałów. 

Aresztowanych umieszczono w koszarach ba- 
tepi Michałowskiej. 

Drugi batalion artyleryi nie wziął udziału 
w zaburzeniach. Następnie okazalo się, że kilka 
nałitych armat skierowano na miasto. 

Mieszkańców dzielnicy północnej ogarnęła 
panika. Wiele osób uciekło. Nastrój w mieście 
‘byt trwożliwy. Obecnie spokój powraca. Za- 
osfirzeń być nie może. 


Londyn, 21 czerwca. Angielska federacya 


syoęnistów i żydowska organizacya terytoryalna 
zmałócily się do prasy z listem w którym powo- 
kujyc się na wzmagające się pogromy żydów o0- 

iadczają, że */, rj funtów szterlingów nie- 
‘dagno rozdzielone pośród żydów rosyjskich, cho- 
ciąż megli tymczasowej biedzie poszkodowanych  nieczności 


Ubranie męskie 


Peleryna męska 


Rb. 4” 


Spodnie. mę.s-kie 


 Wsymieniam w ciągu 10 EF 
kni garderobę nieużywa- [R 
Tna Wobec niebywałych gg 
jmiskłch cen uskuteczniam [R 
sprzedaż wyłącznie za BĘ 
{j gotow kznę. 

| Emil S$ehmechel § 
Shaari Bictzkowóka 02 A 


taris A Ly PE jj MORA ORAN WO A AO 


| apa groty i 
Abonament zawieszony. Wejście 30 kop. 

bawy © godzinie 3*/, po południu. 
W razie niepogody zabawa odbędzie się w następną niedzielę pogodną. 


R PACACA h aaa 


przez pogrom ‘jednakże nie doprowadziły do po- 
lepszenia ich byiu. W takich warunkach dopo- 
modz może tyłko nabycie przez żydów nowej oj- 
czyzny, ©0-nieżylko podniesie światowe znaczenie 
ów, lecz dostarczy im spokojnego. sohronienia. 
"List kończy się wezwaniem o pomoc dla gPołnie- 
nia iego--zadania. 


DZIENNE. 


Petersburg, 22 czerwea. 
zem uwolniono z Synodu ar$» 
chialnych: woroneskiego 
skiego Arseniusza. 

Feterzburg, 22 czerwca. Posiedzenie komisyi 
agrarnej. Grupa pracy powstrzymała się od glo- 
sowania przy wyborach prezesa, różniąc się w zda- 
niach z większością komisyi. Ząda ona stenogra- 
fowamia obrad. komisyi i szerokiej jawności 
w przedmiocie prac, w których przyjmie czynny | 
udział. 

Potersburg, 22 czerwca. Następne posiedzenie 


| 
J] 
Najwyższym Rozka- | 
iskupów eparchial- | 
Atanazego i-charkow- į 
| 

j 

i 


mimi, 
sobote, 

Petersburg, 22 czerwca. Senat wyjaśnił: Ele- 
watory kolejowe podlegają podatkom ziemskim na 
zasadach ogólnych. 

Eetershurg, 22 czerwca, Naczelnik głównego 
sztabu morskiego pułkownik Dawidowiez-Koczyjń- 
ski przedstawił projekt organizacyi za przykładem 
Francji specyalnego stanu z osób floty handlowej 
i mieszkańców nadbrzeżnych, rybaków i rezerwi- 
stów floty, oraz osób, dobrowolnie zapisających 
Projekt, przyjęty przychylnie 
dla za- 


będzie wyznaczane w przyszły piątek lub 


znajomienia się z jego treścią. 
Petersburg, 22 czerwca. W chwili obecnej 
w Raine państwa pracują cztory komisye; ko- 
miga obradująca nad prawem zniesienia kary 
śmierci pod przewodnictwem Tagancewa; komisya 
agrarna- pod przewodnictwem Chomiakowa; ko- 
misya handlowo-przemysłowa i w sprawach wyż- 
szej oraz ludowej oświaty. 

Białystok. Ż2-go czerwca. Posłowie Dumy: 
Arakancew i Jakobsohn z materyałami o pogro- 
mie wyjechali do,Petersburga. Miasto podzielono 
na rewiry dla określenia strat. Na niezbędną 
pomoc zebrano rb. 30,000; niezbędną jest dalsza 
pomoce. 

Kijów. 22-czerwca. Sąd okręgowy wojenny 
skazał Rakowca i Pastonczenkę na czteroletnie | 
ciężkie roboty i Kostiuka na ośm mięsięcy wię- ; 
zienia za przygotowywanie bomb i usiłowanie 0- 
balenia istniejącego porządku rzeczy. 

Elizawotgrad, 22 czerwca. Izba sądowa ode- 
ska skazała za podburzenie wojsk do buntu miesz- 
kańców Nowogieozgiewska Zubienkę i Tkosko na 
zamknięcie w twierdzy przez 1 rok, 

Libawa, 22 czerwca. Wyplynęly na pełne 
morze okzęty: „Cesarzewicz”, „Sława ', Boha- 
tyr” i dwa torpedowce. 

Londya, 22 czerwca. Na inierpelacyę w izbie , 
gmin deputata robotniczego W przedmiocie ko- ' 
zerwania stosunków dyplomatyeznych 


ma dy EEE M a a | PETAĄ 
- - ma m RZ TE A p ZY O W O ZA A O aaa ee 


w pr dnia il (24) czerwca r. b. 


MA korgó dzien = hia Ratunkowego 


[ELKA ZABAWA p: 


Koncert 2-ch orkiestr. Wspaniała iluminacya całego ogródu, wodo 
t. p. Niespodzianki. Występ gimnastyków-amatorów. 
dzieci 15 kop. Początek za- 


z Rosyą z powodu wypadków białostockich, 30-| 
kretarz stanu Grey odpowiedzial odmownie. 


Tabela wygranych. 

W -ym dniu ciągnienia 5 klasy 186-ej lo- 
teryi klasycznej Królestwa Polskiego. 
(Tabela -nieurzędowa). 

Dnia 20-g0 czerwea 1906 roku. 


Rubli 400003 2185. Rub. 4000 M 10918. Rub. 
20606 W 2968. Kab. I000 JX: 9887 20553 21388. Rub. 
4008 RM: 8242 14491 17497 18663. (ub. 260 NX: 772 
2108 2424 2586 9956 10487 10568 10865 11486 18057. 
13324 15749 16514 16540 17695 19720 19916 21446. Rub. 
ICO Ni: 1685 1727 2048 4688 5£00 6605 7206 7889 8148 
8605 9827 12914 13968 14856 17020 17388 18668 18875 
20074 20607. 

Rubii 80 N: 29 48 61 66 70 91 128 47 20052 378; 
93 479 606 629 50 729 57 92 802 32 94 957 69 1001 12, 
82 86 67 74 94 120 3068 75 207 63 848 92 424 615 27. 
619 750 832 44 54 79 920 59 69 .RM018 53 68 147 62 368' 
438 536 91 608 664 788 8008 14 35 67 90 186 37 238 68, 
338 44 68 66 415 525 22 44 76 89 97 604 22 23 30 63, 
92 721 68 826 39 52 66 77 92 988 4062 83 148 95 220! 
S4 308 46 77 422 89 621 69 T2 94 98 632 49 62 68 76, 
783 90 850 937 63 87 8068 99 112 28 211 62 65 66 66: 
8% 305 58 70 448 66 553 74 77 89 659 726 83 893 926 
6013 70 84 95 97 202 10 99 410 17 607 54 616 44 86-90 
741 „48 60 827 46 84 962 3004 12 16-33 71 94 121 38 48 


408 16 26 46 93 522 26 28 84 42 48 6l 33 87 609 777 98 
808 47 93 8060 68 S4 90 133 56 60 93 408 17 76 80 325 
26 40 63 66 99 447 502 7 18 48 70 610 56 737 4B 64 74 
535 942 71 10054 47 61 85 124 26 9a 99 200 64.421 31. 
50 68 500 $ 12 628 95 708 5 6 28 846 85 44 45 52 87 
931 68 [030 168 260 26 353 58 484 510/80 552 86 641. 
59 707 37 66 65 868 80 91 968 (2005 36 69 106 26 60' 
57 91 210 388 39 54 60 88 409 %2 97 99 541 72 608 6; 
97 00 9:18 22 30 82 808 48 906 69-81 4%080 90 91 117 
29 258 66 67 883 88 428 71 94 63808 582 746 880 986 
62 4160 238 88 322 38 451 61 628 60 91 96 719 49 61 
76 96 800 18 45 72 91 46024 76-98 154 58 254 319 27 
58 65 74 427 47 516 30 66 67 622 29 740 47 63 92 99 
811 36 40 924 43 48 60 18020 87 72 117 144 71 267 304 
31 €8 71 74 85 407 67 G9 80 87 588 72 85 90 620 44 710 
22 60 817 27 28 806 27 47 72 17028 82 160 66 280 319 
66 83 85 409 24 79 536 611 90 709 73 85 814 36 86 911 
12 58 63 75 94 18020 24 45 155 274 300 21 98 426 48 
74 90 98 646 78 79.613 42 705 13 42 95 49016 25 65 91 
184 212 386 584 B$ 65 85 621 22 62 61 65 67 90 764 
966 ZG014 68 178 268 806 74 480 87 676 96 767 71 861. 
944 73-79 ©6018 27 85 64 146 49 88 239 206 646 80-89, 
602 82 39 46 65 74 63 828 62 902 6 82 83 84 22 
52 86-87 119 27 92 181 475 602 7 19 641.65 712 80 34. 
76 848 89 98 21 29 MB0fR 88 104 265 67 219 26 41: 
Tå 400. >- 


SPOSTRZEŽENIA METEOROLOGICZNE. 
Stacyi cwmóralnej KE. E. E. 


Ta. ig | a 
ER a faa xE 
Data |55| Sg JE Uwagi. 
Eol Ar g| § 
ai-ti 7 |E | 8 = 
Z dnia 21/VŁ 
| s1/VI 1 pp. | 745.9 |--23.8| 49 Z3 TUERA 
ANES w. | 748|+220| 66 | Z:0  |Wamparatura 
22/VI 7 r. 


743-9 |--15.9 | 83 | PAW 1 |min.--12.57 G. 
1 Opadu 00 


934.21. 


Gabinet lekarski:dla chorych 
WENERYCZNYCH i SKÓRNYCH 


D-ra B- Marguiissa 


„Bajda CE ai -S wię 
przyjecie i iod ö— 

iświęta od 10—t i od 5—67/4W. 

* Porudź 50 kop. 


Ñ. Kantor 


! Krótka ul. AŻ 4 
] przyjmuje od 8— 2 rano 16 —9 lirare 
T 


od 5—6 Pip. 


O T E a ABWE oaa 
i ore] sg: tekarnia pocią= 
gowa około 2700 mm. między klerne- 
' rami, wysokości 200 mm. z wszystktemi 


Marszałkowska 180. AAE EARE WAY: „ak Í | przyborami, oraz bormaszyna do x 
3 rd w dobrym à: stando jest do ze- ok r i pasa, używane w dobrym stanie. 

842 BR [BE SAnS UDO gda jt do a spo o; | 5 ET" TE tekoaka 103- 1035. cj ferty pod Ik. H. R. Bimo ogłosreń Uns 

y nr. 58. STA W „Wierzbowa 8. 91232. 


ENYI IEOZTYP OE — any nE A E WORA A "EM PRN 


. ma. zaszczyt: zawiadomić, że, poczynając od.dnia 18 czerwca (1 lipea)-r. b, poniżej wymienione papiery wartościowe: 1 

_1. Akcge drogi żelaznej Warsyawsko-Wiedeńskiej, wylosowane w październiku r. ż,, jak również w latach>poprzednich,-posrb. 400 za szżukę. 
2. Kupony procentowe od obligacyi seryi I-ej za pierwsze półrocze 1906 roku, M.92 po poirąceniu 5%--podatku skarbowego. 
3. Kupony procentowe od obligacyi=seryi Vll-aj*za pierwsze półrocze *1906"r. X. 32. 


wypłacane -będą: 


w Warszawić — w Kasie Głównej Towarzystwa, 
w Petersturgu — w Filii Warszawskiego Banku Handloweg | f 
w Berlinie — w Dyrekcyi „Disconto Gesellschaft“, w Banku -Kredytówym Środkowych =Nietnie,. w „Barłaer-Huuiels Gos 
Mendelsoln -etQ-ie, , 
w Wrocławiu — w _ „Schlesischer Bankverein, 
w Frankfurcie n/M — w dyrekcyi „Disconio: Gesellschafts, 
w Draznie — w Banku Drezdeńskim, 
w Amsterdamie — w domu bankierskim Lippman, Rozenthał et C-ie, 
w Brukseli — w domu barkierskim Balser i Sp., 
w Krakowie — w Banku Galicyjskim dła Handlu i Przemysłu. 
Niezależnie od powyższych walorów, poczynając od powyżej wymienionej daty, wypłacane będą: 
4. Kupony od 4% obligacyi emisyi 1390 rol za piermsze półrocze 1906 r. 4-32. 
w Warszawie — w kasie Głównej Towarzystwa, ' ; Pa "CR > 
w Petersburgu — w Petersburskin Banku Dyskontowym, w Międzynsrodowym Banku Thudiowym:;: w Bisiim Paka ła Hani ZAWnĘ, 
trznego, lub w filii Warszawskiego Banku Handlowego, 
_ w Berfimie — w Dyrekcyi „Disconto Gesellschaft“, w domu bankierskim pp. Męndelsoin-=vSp, W. dama -baukierskim;9. Błeai 
Banku Kredytowym Srodkowych Niemiec, Go Żnin ry kę 
w Wrocijawiu — w „Schłesischer Bankrerain*, 
w Frankfurcie n/M — w dyrekcyi „Disconto*Gesellschaft", 
(w Brukseli — w domu bankierskim Balser et C-ie, 
w Amsterdamie — w domu bantierskim Dippman, Rozenthał 6% C-ie, 
ÓFAZ 
5. Kupony od 44 obligacyi IX serpi, za pierwsze półrocze 1906 r. M 24, 
6. Obligacye seryi X-ej, wylosowano w marcu r. b. 
7. Kupony od 4% obiligacyi seryi X-ej za pierwsze półrocze -r.-b. Jż 10. 
8. Obligacye seryi XI, wylosowane w marcu rib. 
9. Kupony od 4% obligacyi seryi XI za pierwsze półrocze r.*b. X -20, 
w Warszawie — w Kasie Głównej Towarzystwa, zye ai] 
w l szponikgio jek — w Petorsburskim Banka Dyskontówya, w NiE Banku Handlowym, w Rastim" Banku dla andir Zównęfteć 
„nego, w Wołżsko-K im. Banku Handlowym, w Filii Warszawskiego Banku Handlowego lub w domu bankierskim H. Wawelbesg, rak 
b k. Beriinie — ote Dinon Gesellschaft“, w domu bankierskim pp..Mendelsohn- i :Sp, w*domu bankierskim. 3. -Bieichróder, iibi Ban- 
-Kredytowym wych Niemiec, 3 = Razy 
w Wrosławiu — w „Schłesischer Bankverein“, 
w Frankfurcie n/M — w dyrekcyi „Disconto -Gesellsohaft", 
w Brukseli — w domu bankierskim Balser- et C-ie, i 
w Amstertiamie — w doma bankierskim Tippman, „Rosenthal <e6-0-ie. 
Kupony przedstawione być ;powinny do wypłaży przy: specyfikacyi — porządkiem numerów ułożonej. i podpisanej. 
Warszawa, dnia 18 ezżozwea 1906 roku. | 5 


biedy prywa smaczne. Piotrkow- | 
Ody pryw th zk | Potrzebnaspodręczne | ucżaniee. Ulica ' Spe * aęzednaia Jicaa, Sosnowa 


Drobne ogłoszenia. na reei ag Aapee eoa pinow 
RE 2 anA m | E myarsa pornea mewy a. tyz, OPONIE 1605—1 | + pkończyłem progimnazynm, mam ładny 
A.ALAL. szcżają Kondycyl-letuich bsz- Kepo, "n OSA giró m dchrami éwiadoctwami 1 oba- (È aera poż haras 


interesownie. Biuro Arlót, Pio 8 Porzemo” sączaras- oine stauiczstki, | się może, pizda proj 13, T a od Opatów, Radomska, Wesołowski. 1456-65 


+ 92. a ódniczarki oraz Passaž | 6 go-8. 1512—92—1 
A.A.A Gospodynie Pong otrzymają CA. nr. 9. M81—B—8| M | W iedalelg dola 17 czerwca 
« dobre posady. Biuro Ariet, potrzebne zdolno pra prasowaóżki do Ko- rzedam meble z salonu 1 jadalni. 19-<%0 letni syn mój Alfred $ 
Piotrkowska 92. 1506—3—2 szul i drobiazgów. Prałnim, Piotrkow- uga 123 m. 7., 0d 14—8 pp. ktoby wiedzisł o jago pobycie, proszę 
A À. Biuro Rosciazewskiej, Piotrkow- | ska 118. 1493—3—8 1491—5—2 | zawiadomić ojea, gmina młyn Cha- 
ska 80, poleca naucrycielki 1 bo- | pap a a aara. | Gzkoła Thomasa, ul. Andrzeja fi. Lok- | SMA: 1607—3—2 


Qzkoła Thomase, ul. Andrzeja fi, Lek- Jadzi a TA. 
cya WA jno rozpoózną sig czer- ‘paszport na - 

wea. Przy liA lekore dla dorosłych. Zida wydany z gminy ore TER 

na śwładectwe. 1448—10—8 > 1514—8—1 


lusarz mechanik poszakuje posad? me- | Pokoje, 5 pea jeden frontowy, 


ppórzebu uczeń do zakładu mechanicz- 
1629, wska. mr. 142. 1508-8-2 
potrzebna bons miemks. Dziedna nr. 40 
m. 1, parter, 1509—3—2 | 
fp rzy bawełny poszukuje eris af 
1 doświadczonego majstra do motaków chazika lub maszynisty. Oferty pro- ; 
l niciarok. Oferty g podaniem dotych- | Szą składać w Administracyi „Roswoja” Eeey lub bez są zaraz pojedyńczo dp 


ny różnej narodowości. _1409—0—8 

Gzówiak: posnikuja Fasi jakijka- 

R raj | Lo jg eg"; 50. Oferty w sdm. 
LJ + 1 


ka 
Wo; 490-—3—3 


ast do sprzedania urządzenie sklepowe. e 
Wiadomość na miejscu, ulica Andrzeja ug gier 
2.3 20. spij 11-2- czad Asjajalanéai sktadáó pod rycz dia „Mechanika“, 51 | Br dr? wydają 1% o 
"| óżef Kosminski nuja wazoikie Fo- | sem w Administracyj „Boż- | Seano condoni W Pabianicach alna_40- m. 1, 1475-6; 
Ji w zakres zduistwa wchodzące, | woju”. 1510—3—23 Ti pięc cere ful apase js i 


dogodnych warunkach urządzenia $<lepo- 
ws w bsrdzo dobrym stanie, W Laska 
to sprzedania dom murowany o ogrodem 

emi ofi "Wita 


eg : stewisnie 1 reperacya pieców 
kuchen ze swolm materyałem Ulica 
ś-go Amtrzeja nr. 58. 1301—12—12 


Gas do torfarni 2z-koucyą, robotmtey 
wicjsey, kopacze. 1 kosiarzę, ehlopcy 
l dziewczęta od lat 12 silni I zdrowi, | 


rżybłąkał sią plesduży bronzowy, nogi | znajdą zajęcie przy wyróbce torfu w Rą- | | dwiema drewnianemi oficynami. - 

[i uszz duże. Odadrać go można | bieniu pod Ło karobek od 30 kop. | domość przy ulicy Piotrkowskiej nr. 81 
miica Rozwadowska nr. +9, w piwiarpi. | do rubla, porze kosy lub szpadłe. | w Łodzi, TA piętro w ofieynie, u Kie- 
3-1 Wiądomość na-amiejseu, 1618-5-1 + mana. 1504—3—%' 


Bad 5 Ws ' ROZWOJ. — Piątek, -dma-22 czerwea 1906 r. Je-439 
FUER Fr. z = ry As 7 p p: A] WUJ p ER EM a p = - 
ys a 4 
| Używajcie tylko !! 


zamiast Szmerglu 


ARBORUNDU i ELEKTRYTU 


jedyne najlepsze, egzysiujące środki ido toczenia i szlifowania. 
3—4 razy większa siła toczenia i około-3-razy dłuższa wytrwałość. 


ZAKLADY KARBORUNDOWE „Ces. Król, Uprzew. Austr. Laendarhanku w Wiedniu“ 


wyrabiają z ES mane baoe ua nn dE wa i Miela 6m y Gumz tarcze do 
toczenia: do wszelkich celów, kólka, cylindry, fasony, pilniki, kamienie, plótno, papier, taśmę, 
jak również w ziarnie i proszku. 


Przedstawiciele artliczka i ötamirowski, Łód, i Piotrkowska Nr. 150. Telefon Nr. 386. 


W szkole prywatnej, przekształconej na pensyę 3-ch klasową żeńską | 


z wykładem w języku polskim, 
ilikotajewska 69 m. 56, 2 piętra. 


Tar Zarzyckiej, Zo A 


Mikołajewska 25, Chorchy weneryczne, 


*kłas hi lt dziennie od 8-do 7 do dnia 
DW wwa god. 3 do T pp. ale | moczopiciowe i skórne 


| aa Dr. St LEWKOWICZ 
E7 Pakina Pi m poł: 


Wyszukiwania Pracy przy Łódzkiem Chrześciańskiem To- | eni 


warz. poraa aby dać zo: zarobku ludności łódzkiej, po- 
sbawionej pracy, skutkiem ogólnego przesilenia ekonomicznego, kołacze Aini M 
zerówno do pp. przemysłowców, przedsiębiorców budowlanych, oraz oby- a 5 

- | 


glad aadrablanie s 


D Mites 


Choroby wownętztne I nerwowe, 
mieszka obecnie p. 1429 

Piotrkowskiej AR 200. 

Przyjmuje od Pie r. tod'4'/,—6'/, DP. 


Dr. L. Prybniski 


pony „LI kę ce, w 
czne mocz! 

Przyjmuje od godz. 8—1 r. i r 6—8 W, 
panie od 5—6 popol, w says, od 9—1 
r. i od 3—6 popoł. 


DOM 


ULICA PRZEJAZD N? 19. 
Egzyetująca ed lat 14 w Łodzi 
| Pracownia haftów 1156 
i znaczenia bielizny 


z 
oba. grdu 
Dia panów od S r. 1 od 6—8, Ary 


wateli ziemskich, żę Biuro umieszeza robotników, tkaczów, przędzalni- 
ków, ślnsarzów, 'studniarzów, kowali, tokarzów, stolarzów, oieślów, ofi- 
j ogrodników, „gajowych, leśników, wszelką służbę fołwarczną, 

i prasowaczki. 


ohoroby weneryczne i skórne 


Nawrot Nr. 2 
Przyjmuje od 8—11 1 do 6—8 po połud. 
panie od 5—6. 637r38 


Br. A. Grosglik 


Choroby skórne, weneryczne 


oraz szwaczki, 
Komitet "Wydziału prosi uprzejmie pracodawców 0 laskawe nadsyła- 
„nie” napor sobom aá do epsa Mi ranra Łódź, m ZEDO Z: 621-3 


Qd ae M s grzew 5—6 D, HAZUKCNWACZOWOJ E 
W niedziele na aer! do 1 pop. ulica Przejazd M 12, m. 14, 


w Todmóśii, w oficynie, II piętro, 

a wszelkie roboty w zakres 
kai w kodziące , Wykonywa tako” 
wa 8 NA CZAS OZNACZONY, 
po możliwie nizkich cenach. 


obszerny o dwóch oknach od frontu, do 
ac przy ul. Średniej nr. 21, wia- 
+, domość w mieszkaniu nr. 7. 920-3-1 


762126 
na I piętrze, wiadomość na miejscu. Hamer ye =" 
s 918—3-1 Era = godziny 9'/4—11=€j zrana 


) aie czeladnik ai 
| 


___gegielniana 23. 1608-4218 23. 1608-4218 


Niema jak Pp kó 
A WIEN oa A F VA 0 j 


w OFICYNIE 2-gle PIĘTRO. 
"OBLSId 98g BINADIHO M 


ULICA PRZEJAZD MI 12. 


mikołojowaka 4, obok Dzielnej. 
„krawieckich znajdzie stała i korzystne 


ią was a sa Dentysta 6. A. Gutmann 


Mikołajewska nr. 25. ___ 9 nr. 924—3—1 przeprowadził się do Łodzi j: ew przy 


Piee ae eA 


pa 
Przyjmuje rano od 10 do 12 r od 2 do 5 
popol. 196053 
pa z doskonałemi świadectwami poszukiwa- 
maska świelena, n a my. Bllższa wiadomość Pi 


paca kr ie Kakao Pasa mal gaz Eei ABEL 


Szah chorób we. 
wauętrznych i nerwowych 
napój zaj smaczny i y- | Ps trzebne są zdolne staniczarki 1 pod- 
i fac mites Arped dzie Prat Piotrkowska. nr. 23 m. 8. 


Wschodnia 49 
Naa AOA «a Krr 1473—3—83 powrócił, 91621 
Sa m O S a A O A op AAA 
W tloezni «Rozwoju», Przejazd M 8. Redaktor i Wydawca W. Czajewski. 


RA PL PR EAR CEE EE H FEE s a or FEN. —— — — = 
+ oea E R Z m E RAE SO O 00 e 7 
4 f y 

{ TEAN 


Fostatyna Faliera, przyjemny po 
najodpowiedniejszy dla dzieci cd 6 e 
sięcy do 10 Jat, zwłaszcza w czasie Odł 
czania od piersi i w okresie rośnięcia. 
Zatwia ząbkowanie i zapewnia prawidło= 
Mi otarcie to S r ać 
npteczn aptekach. Qstrzeg 
akśledowniotwami. 460—18-18 


